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Mosińska “OBRA” w lidze okręgowej!
Jest to rezultat bardzo dobrej gry drużyny w minionym sezonie. Jako drużyna klasy A 

“Obra” rozegrała 26 meczów, odnosząc 14 zwycięstw, 9 razy remisując i tylko trzy razy 
ulegając przeciwnikom. Łącznie zawodnicy “Obry” strzelili 60 bramek, a nie obronili 26. 
Królem strzelców został Sławomir KUBICKI — 17 razy lokując piłkę w siatce przeciwni­
ka. Zespół awansował do ligi okręgowej z pierwszego miejsca w grupie I-A klasy, wyprze­
dzając “Pogoń” Książ.

Awans wywalczyli również trampkarze starsi, przechodząc do ligi trampkarzy — 
również na pierwszym miejscu.

Mamy zatem od razu dwa zespoły ligowe —  obydwa doprowadził do ligi trener Marian 
SOBECKI. Oczekujemy znakomitych wyników w kolejnym sezonie. Choć prawdopodob­
nie będą one już zapisywane na konto “K.S. 1920 Mosina”, bowiem Klub Sportowy “Obra” 
jest w trakcie zmiany nazwy na taką właśnie.

Uchwałę w tej sprawie przegłosowano podczas kwietniowego Walnego Zebrania człon­
ków Klubu, a następnie wniosek formalny złożono w sądzie. K.S. to Klub Sportowy, zaś 
1920 to rok jego powstania. (T.K.)

Z A P R O S Z E N I E
Zarząd Miejski w Mosinie uprzejmie zaprasza mieszkańców mia­

sta i gminy Mosina na spotkanie, które odbędzie się 10 lipca 1997 r. o 
godz. 17.00 w Ośrodku Kultury i Sportu w Mosinie przy ulicy Dwor­
cowej 4.

Tematem spotkania będzie informacja w sprawie przekształceń w 
funkcjonowaniu podstawowej opieki medycznej.

Pamiętajmy o naszych braciach 
za wschodnią 

i północną granicą!
W dniach 18-28 Lipca 1997 roku przed­

stawiciel redakcji Biuletynu Mosińskiego 
udaje się na dawne polskie ziemie: 
Żmudź, Kurlandię, Inflanty. Odwiedzi 
polskie organizacje, szkoły i parafie.

Wzorem lat ubiegłych pragnie 
zawieźć tam dary od mieszkańców gminy 
Mosina. Zc względu na brak miejsca w 
autokarze nie może już zabrać więcej od­
zieży i książek, natomiast prosi o słodycze 
dla dzieci, przybory szkolne, konserwy, 
środki czyszczące itp.

Dary można składać w Urzędzie w 
Biurze Rady (na parterze) względnie po 
południu u Zbigniewa MICZKO, ul. Kiliń­
skiego 1.

W numerze sierpniowym BM ukaże 
się sprawozdanie z wyprawy.

C.R.

N otatka służbow a ze spotkania  
odbytego 12 czerw ca 1997 r. 
w U izędzie W ojewódzkim  w Poznaniu

O opiece medycznej...
16 maja 1997 r. na Sesji Rady Miejskiej w Mosinie 
zostało wypracowane stanowisko Rady w sprawie 
zmian funkcjonowania podstawowej opieki medycz­
nej.

Zgodnie ze stanowiskiem Rady 
Miejskiej w imieniu Zarządu Miej­
skiego w dniu 25 maja zostało wysła­
ne pismo do Wojewody Poznańskiego 
z prośbą o wyznaczenie terminu spot­
kania, którego celem będzie wyjaś­
nienie spraw zawartych w stanowi­
sku Rady Miejskiej (Biuletyn Mosiń­
ski z 6 maja br. str. 2).

Zarząd Miejski w dniu 26.05.97 r. 
do reprezentowania samorządu lo­
kalnego wyznaczył na rozmowy z Wo­
jew odą Poznańskim Jana KAŁU- 
ZIŃSKIEGO i Stanisława BARCIA.

Wojewoda stosownym pismem wy­
znaczył spotkanie na dzień 12 czerw­
ca 1997 r. w Urzędzie Wojewódzkim 
w Poznaniu.

Spotkanie odbyło się w wyznaczo­
nym terminie z udziałem następują­
cych osób: Wojciech JANKOWI AK — 
wojewoda poznański, Jacek MARCI­
NIAK — lekarz wojewódzki, Maria 
KUKOWSKA —  z-ca lekarza woje­
wódzkiego Wydz. Zdrowia Urzędu 
Wojewódzkiego, Jan KAŁUZINSKI 
—  burmistrz gminy Mosina, Stani­
sław BARĆ —  z-ca burmistrza oraz 
P rotok o lan t pracow n ik  U rzędu 
Wojewódzkiego w Poznaniu.

Przedstawiciele samorządu gminy 
Mosina przedstawili niżej podane 
problemy z prośbą o ich wyjaśnienie:

—  gdzie uzyskają podstawową 
opiekę medyczną osoby, które do 30 
września nie zgłoszą się do Spółki Vis 
Medica;

— gdzie dla tej grupy osób będzie 
sprawowana podstawowa opieka 
specjalistyczna (laboratoria, konsul­
tacje, przychodnie specjalistyczne);

— zasady ogólne sprawowania spe- 
cjalistycznej opieki medycznej nad 
mieszkańcami przynależącymi tery­
torialnie do Ośrodków Zarowia w 
Pecnej, Rogalinie i Babkach;

—  czy system kierowania na bada­
nia specjalistyczne jest czytelny;

—  co będzie jeżeli kontrakty nie 
powiodą się;

—  przyszłość laboratorium  w 
Ośrodku Zdrowia w Mosinie;

—  opieka stomatologiczna;
—  higiena w szkołach;
—  sprawa lekarzy, którzy do tej 

pory pracowali w Ośrodku Zarowia w 
Mosinie, a nie zostali zatrudnieni 
przez Spółkę Vis Medica.

Uzyskane wyjaśnienia na posta­

wione zagadnienia.
W szyscy mają prawo w każdej 

chwili dokonać wpisu celem leczenia 
się w Spółce Vis Medica i odwrotnie 
zrezygnować z usług Spółki.

W szyscy m ieszkańcy M osiny i 
przynależnych do tego Ośrodka 
wcześniej wsi wg oficjalnych spisów 
ludności mają prawo do 30 września 
1997 r. korzystać z podstawowej opie­
ki medycznej świadczonej przez Spół­
kę Vis Medica bezpłatnie, niezależ­
nie od tego, czy złożyli deklaracje, czy 
nie.

Po 30 września 97 r. będą podjęte 
decyzje, jaką formą podstawowej 
opieki medycznej zostaną objęci pa- 
cienci, którzy nie złożą stosownych 
deklaracji w Spółce Vis Medica.

— Wstępne ustalenia zakładają, że 
jeżeli z usług spółki nie skorzysta np. 
2 tys. osób daje to możliwość na 
bazie tego Ośrodka zawarcie no­
wego niezależnego kontraktu.

Jeżeli liczba osób, która nie skorzy­
sta z usług medycznych Spółki Vis 
Medica będzie mniejsza niż 2 tys. 
osób, nowy kontrakt nie może zafun- 
kcjonować ponieważ mając tylko ta­
ką liczbę osób lekarz nie jest w stanie 
finansowo poprawnie poprowadzić 
opieki medycznej.

—  Ta grupa osób ma prawo ko­
rzystać po złożeniu deklaracji z 
usług medycznych najbliższego 
lekarza kontraktowego.

—  Rozważana jest jako ewentual­
ność możliwość zatrudnienia leka­
rza np. na 1/2 etatu, który będzie 
sprawował opiekę nad tą grupą 
osób.

Podstawową opiekę specjalisty­
czną, a więc badania laboratoryjne,

korzystanie z poradni specjalistycz­
nych wykonujących tzw. konsultacje 
będą świadczone tam, gdzie lekarz 
prowadzący kontrakt je  wykupi, np. 
w Szpitalu Kolejowym w Puszczyko­
wie, lub u innycn specjalistów.

Zatem do 30 września dr J. Kupka 
na tzw. konsultacje będzie kierował 
wszystkich pacjentów, którzy przed 
podpisaniem kontraktu przynależeli 
terytorialnie do Ośrodka Zdrowia w 
Mosinie, do Szpitala Kolejowego w 
Puszczykowie oraz do wskazanych 
specjalistów, bo tam są wykupione 
konsultacje.

Mieszkańcy obecnie korzystający z 
usług medycznych świadczonych na 
ich rzecz w Ośrodkach Zdrowia w 
Babkach i Pecnej nie mogą być kiero­
wani do Szpitala Kolejowego w Pusz­
czykowie na tzw. konsultacje, ponie­
waż usługi te nie zostały dla nich w 
tym Szpitalu wykupione.

Kierownicy Ośrodków Zdrowia z 
Babek, Rogalina i Pecnej mogą ubie­
gać się o zawarcie kontraktów z wo­
jewodą poznańskim na prowadzenie 
świadczeń podstawowej opieki medy­
cznej.

Wtedy otrzymają pieniądze na wy­
kupienie konsultacji dla mieszkań­
ców objętych przez te Ośrodki usłu­
gami medycznymi.

Do tej pory pacjenci z tych Ośrod­
ków na tzw. konsultacje są kierowani 
do Ośrodków specjalistycznych pod­
ległych ZOZ-owi.

— Ośrodki Zdrowia w Babkach, 
Rogalinie i Pecnej mogą wystąpić o 
wspólny kontrakt sporządzając mię­
dzy sobą umowy szczegółowe.

(ciąg dalszy na str. 2)
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—  Mogą szukać innych rozwiązań 
zawarcia kontraktu np. poprzez 
Spółkę Vis Medica lub zawrzeć indy­
widualne kontrakty z wojewodą po­
znańskim.

—  System kierowany na badania 
specjalistyczne ma wiele niedosko­
nałości. W chwili obecnej brak nad 
nim kontroli. Wszystko w dużej mie­
rze zależy od etyki lekarskiej.

—  Jeżeli kontrakty nie powiodą się 
można powrócić do struktury służby 
zdrowia funkcjonującej do tej pory, 
ponieważ ZOZ-y nie są likwidowane, 
tylko ulegają przekształceniu, lub bę­
dą poszukiwane nowe rozwiązania.

—  Laboratorium w Ośrodku Zdro­
wia w Mosinie będzie funkcjonowało 
tylko wtedy, jeżeli lekarze kontrakto­
wi wykupią w nim usługi. Stan jego 
wyposażenia i wykonywane analizy 
nie będą jednak tanie, stąd jego kon­
kurencyjność jest znikoma. Istnieje 
zatem zagrożenie w potrzebie jego 
funkcjonowania.

— Sprawa lekarzy, którzy pierwot­
nie byli zatrudnieni w Ośrodku Zdro­
wia w Mosinie, a nie wyrazili zgody 
na pracę w Spółce jest sprawą perso­

nalną pomiędzy ZOZ-em Wilda, a ty­
mi lekarzami.

— Opieka stomatologiczna w naj­
bliższym czasie będzie w pełni spry­
watyzowana. Opieka państwa w tym 
zakresie w stopniu podstawowym 
obejmować będzie tylko młodzież 
szkolną i kobiety ciężarne.

—  Higiena szkolna prowadzona 
będzie w zakresie dotychczasowym. 
Jest propozycja, aby od 1 września br. 
opiekę tę przejęły samorządy, nato­
miast wojewoda przekaże im na ten 
cel pieniądze.

W dniu 13 czerwca 1997 r. odbyłem 
rozmowę z K. Kamińskim dyrekto­
rem Szpitala Kolejowego w Puszczy­
kowie, któremu postawiłem następu­
jące pytania z prośbą o odpowiedź.

—  Jeżeli na terenie gminy Mosina 
powstaną następne kontrakty np. w 
Ośrodkach Zdrowia w Babkach, Ro- 
galinie i Pecnej —  czy Szpital jest 
gotów zawrzeć następne umowy z 
przedstawicielami tych kontraktów 
na świadczenie usług w podstawowej 
specjalistyce?

—  Szpital jest w stanie zawrzeć 
wszystkie umowy z przedstawiciela­

mi kontraktów jeżeli taka będzie ich 
wola.

Jednak poziom cen za usługi musi 
być negocjowany. Ceny usług muszą 
pokryć poniesione koszty.

Hospitalizacja w szpitalu cho­
rych z terenu gminy Mosina.

Przyjmowani są wszyscy kiedy wy­
stępuje zagrożenie życia. W innych 
przypadkach prowadzeni przez przy­
chodnie specjalistyczne szpitalne w 
ramach wykupionych usług.

W chwili obecnej zmniejszyła się 
dostępność Szpitala dla mieszkań­
ców, gdyż tzw. specjalistyka została 
wykupiona tylko ala kierowanych 
przez Spółkę Vis Medica.

W dniu 16 czerwca 97 r. w Urzędzie 
Miejskim w Mosinie odbyło się spot­
kanie z Kierownikami Ośrodków 
Zdrowia: dr S. Bartkowiak —  Babki, 
dr H. Jakubowskim — Pecna, dr A. 
Żakiem —  Rogalin, dr. J. Kupką — 
Mosina.

Celem spotkania było zapoznanie 
Kierowników Ośrodków o możliwo­
ściach przekształceń w podstawowej 
opiece medycznej oraz o stanowisku 
w tej sprawie K. Kamińskiego — dy­
rektora Szpitala Kolejowego w Pusz­
czykowie.

które warto pamiętać
Urząd Miejski 

w Mosinie 132-251
— 132-304
— 132-355
— fax 132-952

Policja:
• Mosina 132-444
• Śrem (0-667) 36-305

Straż Pożarna 132-333
Ośrodek Zdrowia 132-427
PKP 132-935

ZAKRES PRAC I OBOWIĄZKÓW 
ZASTĘPCÓW BURMISTRZA

Pogotowie
Ratunkowe 130-999

Pogotowie
Elektryczne 132-742

— pilne awarie
Sylwetki radnych: Huberta 
PRAŁATA i Stanisława BAR­
CIĄ zostały szeroko przed­
stawione w “Biuletynie Mo­
sińskim”: H. Prałat — “BM” 
październik 1995 r, nr 29, S. 
Barć — “BM” styczeń 1995 r, 
nr 20.

Mgr inż. Hubert Prałat ukończył 
45 lat. Mieszka w Mosinie, przy ul. 
Sowinieckiej 8. Ukończył studia na 
Politechnice Poznańskiej na Wydzia­
le Elektrycznym.

Pracował kolejno w biurach proje­
któw “Elektroprojektu” , “Cukropro- 
jektu”, a od roku 1991 jako nauczyciel 
przedmiotów zawodowych związa­
nych z elektrycznością w Wojewódz­
kim Ośrodku Doskonalenia Zawodo­
wego w Mosinie.

W sierpniu 1996 roku został powo­
łany przez burmistrza na stanowisko 
zastępcy burmistrza, najpierw w wy­
miarze 1/3 etatu, a od lutego br. w 
pełnym wymiarze.

Do zakresu jego prac należy:
—  nadzorowanie przygotowania 

inwestycji do przetargów oraz prowa­
dzenie przetargów. Dużo wcześniej 
został powołany przez burmistrza na 
przewodniczącego 5-osobowej Komi­
sji Przetargowej. J ako przedstawiciel 
gminy podpisuje wszystkie akty no­
tarialne;

—  kontrolowanie realizacji inwes­
tycji zgodnie z harmonogramem i 
umowami;

—  nadzorowanie pracy zespołu 
ekon om iczn o-ad m in istracy jn ego 
szkół w sprawach dotyczących re­

montów i budownictwa;
— telefonizacja (na ten temat był 

wywiad w “BM’ nr 6, maj 97 r. oraz 
jest nowy wywiad w bieżącym nume­
rze);

— komputeryzacja Urzędu oraz in- 
nychjednostek organizacyjnych gmi­
ny (omówiona w tym numerze “BM”);

— komunikacja na terenie gminy;
— nadzór nad działalnością Zakła­

du Usług Komunalnych;
— dbanie o substancję, którą dys­

ponuje Ośrodek Kultury i Sportu 
(bieżące remonty i nadzór, by wyda­
wanie środków budżetowych było 
zgodne z ustawą o zamówieniach 
publicznych, która bardzo rygorysty­
cznie traktuje tryb wydawania środ­
ków finansowych przez gminę i ściśle 
określa rodzaje przetargów). Zakupy 
poniżej 3.500 zł muszą być ujęte w 
sprawozdaniu kwartalnym. Spływa­
ją  one ze wszystkich referatów, z 
Ośrodka Kultury, a na półrocze i na 
koniec roku są sumowane i wysyłane 
do RIO;

— jest łącznikiem między radami 
sołeckimi i osiedlowymi a władzami. 
Powstały teraz grupy inicjatywne do 
stworzenia rad osiedlowych na ob­
szarze Torowa-Strzelecka i . druga 
między torem kolejowym, ul. Żerom­
skiego, Skrajną i Kanałem Mosiń­
skim.

Stanisław Barć ma 41 lat. Miesz­
ka w Daszewicach przy ul. Poznań­
skiej 67. Prowadzi Przedsiębiorstwo 
Wielobranżowe “Barex”.

Został powołany przez burmistrza 
w sierpniu 1996 r. na stanowisko za­
stępcy burmistrza w wymiarze 1/3 
etatu.

Jest odpowiedzialny za terminowe, 
merytoryczne i zgodne z przepisami 
załatwianie spraw należących do 
Urzędu Miejskiego dotyczących:

—  przygotowania projektu strate­
gii rozwoju gminy;

—  prowadzenie współpracy z rze­
czoznawcami;

—  organizowanie niezbędnych 
spotkań w celu zbierania materia­
łów;

—  opracowanie projektu strategii 
rozwoju gminy;

— współpracy z przewodniczącymi 
Rady i radnymi.

Został upoważniony do prezento­
wania gminy na zewnątrz w imieniu 
władz samorządowych, samodzielne­
go prowadzenia korespondencji w ra­
mach posiadanych kompetencji, za­
stępowania burmistrza w czasie jego 
długotrwałej nieobecności.

Dla opracowania strategii rozwoju 
gminy powołany został zespół: Ma­
rzena OjBST z biura Rady, Mirosława 
JUNGERMAN i Małgorzata MIE­
RZYŃSKA z referatu inwestycji i pla­
nowania.

W ramach Akademii Ekonomicz­
nej zostały zorganizowane dla nich 
warsztaty i tam pracownicy naukowi 
uczyli jak podejść do tematu i sugero­
wali pewne rozwiązania.

Zespół urbanistów opracował ma­
pę, która określa uwarunkowania 
rozwoju w oparciu o przepisy wewnę­
trzne i nadrzędne, przede wszystkim 
ze względu na usytuowanie na tere­
nie gminy ujęcia wody dla miasta 
Poznania.

S. Barć wskazuje jako główny kie­
runek rozwoju sferę usług w zakresie 
rekreacji i turystyki. Na atrakcyj­
nych przyrodniczo terenach wzdłuż 
rozlewisk Warty utworzony zostanie 
park krajobrazowy. Jest wstępny 
projekt zagospodarowania “glinia­
nek” . Przewiduje się utworzenie tam 
bazy hotelowej, boisk, kortów, otwar­
tego basenu pływackiego.

Zakłada wyłonienie możliwie jak 
najwięcej terenów pod budownictwo 
mieszkalne.

W lipcu planuje spotkania z po­
szczególnymi raaami sołeckimi, ro  
zebraniu wniosków powstanie zwe­
ryfikowany projekt, który zostanie 
celem uchwalenia przedstawiony na 
zebraniu Rady.

Zbigniew MICZKO

(0-66) 360-231
Bezpłatne

połączenia alarmowe 
i interwencyjne

Pogotowie ratunkowe 999
Straż pożarna 998
Policja 997

— 986
Elektrownia 991
Pogotowie gazowe 992

— 993
Pogotowie

wodociągowe 994
Interwencyjne biuro

napraw TP S.A. 914
Informacja

o rachunkach tel. 956

Jeszcze raz 
o deklaracjach!
Mamy nadzieję, że tym razem 

definitywnie ostatni raz. Pani 
R.S. zgłosiła się w redakcji z pro­
śbą o interwencję w uzyskaniu 
złożonej w Vis Medica deklaracji, 
ponieważ w rejestracji odmówio­
no jej tego.

O wyjaśnienie poprosiliśmy dr 
Wisławę KUPKĘ — współwła­
ścicielkę Spółki. Dr Kupka po­
prosiła o przekazanie pani R.S. 
przeproszenia za zaistniałą sytu­
ację i zapewniła, że nie ma żad­
nych trudności z odzyskaniem 
deklaracji. Trzeba ją tylko zamó­
wić w kartotece dwa dni wcześ­
niej, ponieważ złożono ich już du­
żą ilość i rejestratorki muszą 
mieć czas na odszukanie żąda­
nej.

W przypadku jakichkolwiek 
trudności należy zwrócić się do 
państwa Kupków, którzy sprawę 
załatwią po myśli osób, które 
chcą wycofać deklarację.

Mamy nadzieję, że była to 
ostatnia interwencja, choć po 
rozmowie z panią doktor, mieli­
śmy kolejny sygnał o trudno­
ściach.
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Marek RYBCZYŃSKI
Wydawca: Zarząd Miejski w Mosinie, 62-050 Mosina, Plac 20 Października 1, tel. (0-61) 132-251.
Redakcja nie ponosi odpowiedzialności za treść reklam i ogłoszeń oraz zastrzega sobie prawo skracania nadesłanych materiałów 

i korespondencji.
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OPINIE OPINIE OPINIE OPINIE OPINIE
O w izycie 
pow iedzieli...
Podczas uroczystego 
pożegnania udało nam 
się uzyskać kilka zdań 
o wrażeniach z pobytu 
w Polsce. Mini wywia­
du udzielili nam pano­
wie: de Romph, Meli, 
Migels.

Pytaliśmy o wraże­
nia i spostrzeżenia z 
pobytu.

Pan Jan de ROMPH
—  dyrektor Departamen­
tu Robót Publicznych —  
był w Polsce już kilka ra­
zy. Częste wizyty pozwa­
lają mu obserwować roz­
wój naszego kraju. Na 
przestrzeni ostatnich 7 
lat dostrzega wyraźny po­
stęp. W  Mosinie widzi to 
w  rozwoju infrastruktury, 
ale także w sposobie orga­
nizacji i zarządzania. Po 
raz pierwszy mieszkał u 
polskiej rodziny. Uważa 
to za bardzo dobry pomysł
—  pozwala to nawiązać 
serdeczniejszy, bliższy 
kontakt i poznać życie na­
szych rodzin. Ten rodzaj 
zakwaterowania należy 
preferować na przyszłość 
we wzajemnych konta­
ktach.

Obiektem jego szcze­
gólnych zainteresowań 
jest mosińska oczyszczal­
nia ścieków. Mówi o niej, 
że to jest obiekt nowoczes­
ny, właściwie eksploato­
wany, z personelem o no­
woczesnym sposobie my­
ślenia i właściwie realizu­
jącym swoje zadania. Ob­
serwował właściwy tok 
rozwoju tej inwestycji, co 
upoważnia go do pozytyw­
nej opinii na jej temat.

Był szczęśliwy, kiedy 
usłyszał zdanie, że za każ­
dym pobytem w Polsce go­
ście z Bunschoten stają 
się ambasadorami Holan­
dii w Polsce. Po każdym 
powrocie z Polski umac­
nia się w przekonaniu, że 
jego praca w Stowarzy­
szeniu Przyjaźni Holen- 
dersko-Polskiej ma sens.

Kiedy Holendrzy wra­
cają do Ojczyzny są tam 
naszymi ambasadorami: 
udzielają wywiadów, in­
formują Radę Bunscho-

Jan de Romph  —  dy­
rektor Departamentu 
Robót Publicznych

ten i przedstawicieli 
władz, piszą w lokalnej 
prasie —  są źródłem wie­
dzy o Polsce dla miesz­
kańców Bunschoten.

W  szkołach uwagę 
zwróciło zdyscyplinowa­
nie i uprzejmość dzieci, a 
także zadbane pomiesz­
czenia klasowe. Wiado­
mość, że w utrzymaniu 
klas partycypują rodzice 
wkładem pracy przy ma­
lowaniu klas, odnawianiu 
mebli itp. wzbudziła jego 
podziw. Tego rodzaju 
współpracy między szko­
łą a rodzicami nie ma w 
Holandii.

Za bardzo pożyteczną 
uważa uzyskaną nieza­
leżność prasy w Polsce. 
Widzi związek tego zjawi­
ska z polepszeniem na­
szych wzajemnych konta­
któw. O ich dalszym roz­
woju pan de Romph jest 
przekonany.

Jan MIGELS —  mię­
dzynarodowy konsultant 
ds. oczyszczalni ścieków 
—  był w Polsce już kilka 
razy. Obserwuje na przy­
kładzie Mosiny i Pozna­
nia szybki, dynamiczny 
rozwój. Zewnętrznymi oz­
nakami tego jest zadba­
nie, czystość, porządek, 
coraz większa ilość ład­
nych budowli, obserwuje

Jan Migels  —  mię­
dzynarodowy konsul­
tant ds. oczyszczalni 
ścieków
oznaki rosnącej zasobo- 
wości społeczeństwa. 
Przykładem szybkiego 
rozwoju jest mosińska 
oczyszczalnia ścieków, 
wybudowana w bardzo 
krótkim czasie z realiza­
cją właściwego poziomu 
obiektu.

Prowadzi podobne 
obiekty na Ukrainie —  
skąd nie ma tak pozytyw­
nych spostrzeżeń. Intere­
suje go działanie oczysz­
czalni i uważa, że spraw­
dza się ona bardzo dobrze, 
a system kanalizacyjny 
może być bardzo efektyw­
ny i szybko zakończony.

Również ceni sobie po­
byt u rodzin —  codzienny 
kontakt, serdeczność 
przyjęcia i gościnność Po­
laków.

Jest pod wrażeniem 
dynamicznego rozwoju 
naszego kraju, szybko 
przebiegających inwesty­
cji i ludzi, którzy pozytyw­
nie kreują nowy system.

Melis VAN DE GRO- 
E P — przewodniczący de­
legacji, członek Zarządu 
Bunschoten —  po raz 
pierwszy jest w Polsce. 
Jest mile zaskoczony, 
gdyż spodziewał się, że 
jest to kraj biedniejszy. 
Był w grupie interesują­
cej się problemami opielu

Melis Van de Groep
—  przewodniczący de­
legacji, członek Zarzą­
du Buschoten
społecznej. Wywozi na ten 
temat pozytywne wraże­
nia. Podobał mu się w 
Psarskiem sposób spra­
wowania opieki nad pen­
sjonariuszami. Ogólnie 
poziom opieki społecznej 
ocenia wysoko, w niektó­
rych dziedzinach jako po­
równywalny z zachod­
nim.

Jest urzeczony sposo­
bem przyjęcia w  rodzinie
—  w  żadnym hotelu nie 
byłoby lepiej.

»ł» »ł»

PODZIĘKOWANIE
Chyba w tym miejscu naj­
właściwsze będzie złożenie 
podziękowań tym rodzi­
nom naszej gminy, któ­
rych polska gościnność tak 
urzekła naszych gości, że 
przy każdej okazji o tym 
mówili.

Poza osiągnięciami 
globalnymi, widoczną in­
frastrukturą obraz Polski 
w świadomości zagranicy 
tworzą ludzie w bezpo­
średnim kontakcie. Mo­
sińscy gospodarze okazali 
się znakomitymi ambasa­
dorami polskości i w imie­
niu burmistrza oraz ca­
łych władz samorządo­
wych składamy podzięko­
wanie.
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POŻEGNANIE
W  ostatnim dniu pobytu, po południu, goście spot­

kali się w Izbie Muzealnej z szerszym przedstawiciel­
stwem społeczeństwa na wystawie obrazującej historię 
Mosiny, a potem udali się do Ośrodka Kultury, gdzie 
można było prześledzić historię naszej siedmioletniej 
przyjaźni na fotografii. Zdjęcia autorstwa B.J. Matu­
szaków na tzw. antyramach tworzyły doskonałe tło do 
podsumowującej wymiany zdań. Przewodniczący dele­
gacji holenderskiej, dziękując za serdeczną gościnę w

polskich domach, wyraził nadzieję, że wystawę zwiedzi 
wielu mieszkańców gminy i ten fakt także utrwali 
serdeczną więź między Mosiną i Bunschoten. W naj­
bliższym czasie będzie ją  można obejrzeć w Urzędzie 
Miejskim.

Wieczorna uroczysta kolacja w “Morenie” pozwoliła 
na dokończenie rozmów. Tam każda z grup podsumo­
wała swoje wrażenia z pobytu w  Mosinie.

Goście i gospodarze powiedzieli sobie: Do zobacze­
nia! Tot ziens! Doeg!

PO WIZYCIE
Ostatnim echem wizyty była korespondencja z Holandii adresowana jak niżej:

27.05.97 r.

Burmistrz
Mosiny
Jan Kałuziński

Szanowny Panie Kałuziński,

W róciwszy bezpiecznie do domu 
pragnę jeszcze raz podzięko­

wać za wspaniałe przyjęcie, jakie 
zgotował mi Pan jako członkowi de­
legacji z Bunschoten.

Zarząd Izby Handlowej bardzo 
dziękuje za upominek, zdjęcia i po­
moc, jaką mi Pan udzielił, by zorga­
nizować moje seminarium.

Samo seminarium było sukce­
sem i jestem pewien, że zarówno 
materiały informacyjne, które prze­
kazałem uczestnikom, jak i mate­
riały reklamowe, które otrzymałem 
od czterech firm, które odwiedzi­
łem, aby pomóc im nawiązać konta­
kty w Holandii, przyniosą w przy­
szłości owoce. Wszystkim uczestni­
kom seminarium zaoferowałem po­
moc ze swej strony, gdyby tylko tego 
potrzebowali.

Mam nadzieję, że z biegiem cza­
su ujrzymy owoce naszych obopól­
nych wysiłków.

Z najlepszymi pozdrowieniami 

A.H.M. de Bakker

Bunschoten, 4.06.97 r.

Pan Jap Marciniak 
Urząd Miejski 
w  Mosinie

Drogi Przyjacielu,

P o wyjeźdęie z Mosiny 24 maja 
mieliśmy dobrą podróż do Ho­

landii. Do Bunschoten dojechali­
śmy o 13 w sobotę. Wszyscy człon­
kowie naszej delegacji byli bardzo 
zadowoleni z pobytu w Mosinie i 
bardzo wdzięczni za gościnę. Dlate­
go też pragnę w imieniu wszystkich 
jeszcze raz podziękować za pracę 
jaką włożyliście w przygotowanie 
tej wizyty, a zwłaszcza za gościn­
ność. Najważniejszą częścią naszej 
wizyty w Mosinie było przebywanie 
w domach u polskich rodzin. Było to 
wspaniałe doświadczenie.

Mam nadzieję, że i my będziemy 
mogli Was tak ugościć w przyszło­
ści. Proszę przekazać nasze podzię­
kowania wszystkim, którzy przy­
czynili się do tego, że wizyta była 
bardzo udana.

Z najlepszymi pozdrowieniami 

Jan de Romph

Bunschoten, 3.06.97 r.

Piotr Knapiński 
Urząd Miejski 
w Mosinie

Drogi Piotrze,

P rzede wszystkim chcę podzięko­
wać Ci za cały wysiłek, który 

włożyłeś w przygotowanie wizyty 
Holendrów w Mosinie w  dniach 21- 
24 maja. Od wszystkich członków 
delegacji słyszałem jedynie słowa 
zadowolenia i pochwały. Wraz z Ja­
nem Marciniakiem byliście głów­
nymi twórcami tego sukcesu. Jeste­
śmy bardzo zadowoleni z wyników 
wizyty, a najbardziej cieszy nas 
fakt, że mogliśmy spać w gościn­
nych polskich domach. Był to bar­
dzo dobry pomysł. Myślę, że wizyta 
ugruntowała naszą współpracę na 
przyszłość.

Z pozdrowieniami

Jan de Romph
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W  dziedzinie ekologii 
gości szczególnie intere­
sowała oczyszczalnia. 
Obiekt ten jest przedmio­
tem ich zainteresowań od 
początków naszych kon­
taktów. Na etapie proje­
ktu wnosili uwagi, udzie­
lali rad i byli bardzo zain­
teresowani na ile te uwagi 
zostały wykorzystane i 
były skuteczne. Te rady 
przydały się w lepszej ob­
serwacji, precyzji wyko­
nawstwa i kontroli nad 
realizacją. Skutkowały 
zasięganiem opinii rze­
czoznawców. Ta wizyta 
była kolejną konfrontacją 
planów z wykonaniem. 
Zwiedzanie obiektów po­
zwoliło zapoznać się z wy­
posażeniem oczyszczalni, 
laboratorium i uzyskiwa­
nymi wynikami. Całość 
była dla Holendrów mi­
łym zaskoczeniem. Podzi­
wiali wykonawstwo, myśl 
techniczną, zwiedzali 
uważnie każdy element 
oczyszczalni.

Pierwotnie mieli wiele 
zastrzeżeń do gospodarki 
osadowej, która ruszyła u 
nas dopiero w kwietniu —

ziemi. Tradycje i kulturę 
przedstawiono wykładem 
słowno-obrazowym — nasi 
uczniowie ubrani w orygi­
nalne stroje holenderskie 
prezentowali się okazale. 
Dokładnie dowiedzieli się, 
jakie znaczenie mają po­
szczególne elementy stroju i 
jego barwy.

Uczniowie otrzymali ma­
teriały o Holandii.

OPIEKA SPOŁECZNA
Gośćmi Ośrodka Pomocy 

Społecznej było 5 osób. Zgod­
nie z planem spotkali się oni 
w Urzędzie Miejskim z pra­
cownikami OPS, a później 
wspólnie udali się do Szkoły 
Nr 3, gdzie zapoznali się z 
problematyką uczących się 
tam dzieci.

Na terenie mosińskich 
ośrodków działkowych odby-' 
ło się spotkanie z emerytami 
i rencistami — podopieczny­
mi OPS. Do tej grupy dołą­
czyli też członkowie Stowa­
rzyszenia Pomocy Potrzebu­
jącym im. św. Antoniego. Go­
ście interesowali się forma­
mi pomocy, źródłami środ­
ków na cel wspierania po­
trzebujących, formami spę­
dzania wolnego czasu ludzi 
starszych. Zaciekawiły ich 
ogródki działkowe, w wię­
kszości należące do emery­
tów i rencistów.

Poza Mosiną zwiedzili

Dom Pomocy Społe­
cznej w Psarskiem 
k. Śremu. Tam inte­
resowało ich życie 
codzienne pensjo­
nariuszy. Byli po­
dejmowani w ich 
pokojach. Wyrażali 
uznanie dla stylu 
funkcjonowania 
placówki, serdecz­
nej atmosfery mię­
dzy personelem a 
mieszkańcami.
Wspólne zdjęcie i 
upominki wykona­
ne przez mieszkań­
ców Domu Pomocy 
Społecznej w Psar­
skiem były serdecz­
nym akcentem po­
żegnalnym.

W Mosinie obejrzeli część 
Przeglądu Twórczości Dzieci 
Niepełnosprawnych. Podzi­
wiali ideę przeglądu i spraw­
ną organizację. Tej grupie z

ramienia Urzędu towarzy­
szyły pracownice Ośrodka 
Pomocy Społecznej — Rena­
ta REMBALSKA i Aleksan­
dra SZŁAPIŃSKA.

do tego czasu były tylko 
możliwości redukcji za­
nieczyszczeń, natomiast 
sprawa odwodnienia osa­
du była do kwietnia nie­
wiadomą. Kiedy zobaczyli 
sam osadnik i gospodarkę 
osadową to byli autenty­
cznie zdumieni, że przy 
tej technologii uzyskuje 
się tak wysokie odwodnie­
nie osadu (pierwotnie 
twierdzili, że uzyskanie 
takich wyników nie jest 
możliwe przy tej technolo­
gii). Podkreślali krótki 
czas budowy obiektu. W  
podsumowaniu podkre­
ślali, że promocja tego 
obiektu jest niewystar­
czająca, zbyt skromna. 
Powinno być więcej folde­
rów, lub przynajmniej je ­
den —  barwny z ilustra­
cjami, danymi technicz­
nymi itd.

Zaproponowali nam 
udział w dalszych dysku­
sjach nad rozbudową 
oczyszczalni i systemem 
kanalizacyjnym. Dekla­
rowali pomoc w rozwiąza­
niach technicznych.

W  toku dyskusji oka­
zało się, że jest inny spo­
sób rozwiązywania spraw 
własnościowych w Holan­
dii i u nas. Jeśli chodzi o 
demokratyczne poszano­
wanie praw własności —  
wyprzedzamy Holen­

drów. U nich tani kolektor 
powinien iść po najpro­
stszej lini. U nas musi re­
spektować prawo własno­
ści, co nieraz zmusza in­

nie pozwala na równo­
mierny rozwój infrastru­
ktury (wojewódzkie, 
ODP). W tej sytuacji ka­
nalizacja idąca najczę-

westora do kosztowniej­
szych rozwiązań.

Zdziwienie budził po­
dział dróg w  gminie mię­
dzy wielu właścicieli, co

ściej osią drogi wymaga 
wielu uzgodnień. Z ramie­
nia Urzędu gości piloto­
wał burmistrz.

EKOLOGIA
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STRAŻ POŻARNA
Grupę interesującą się zagadnieniami pożarnictwa 

pilotował Krzysztof KACZMAREK. Panowie H. de Gra- 
a f —  komendant Straży Pożarnej Bunschoten i jego 
zastępca L. Heinen interesowali się organizacją ochro­
ny pożarnej naszej gminy. Ponieważ jest ona oparta na 
działaniach profesjonalnych Państwowej Straży Pożar­
nej i współdziałających z nią Ochotniczych Strażach 
Pożarnych goście przyjrzeli się tym strukturom.

W  Szkole Aspirantów Pożarnictwa w Poznaniu de­
legacja holenderska zapoznała się z wyposażeniem i 
metodami szkolenia strażaków z PSP, co wywarło na 
nich duże wrażenie. Pobyt w Poznaniu wykorzystali też 
na zwiedzenie zabytków starówki.

W  Luboniu zapoznali się z wojewódzkim stanowi­
skiem dowodzenia PSP oraz zwiedzili jednostkę ratow­
niczo-gaśniczą. Kolejny podziw Holendrów wzbudził 
alarmowy wyjazd samochodu ratownictwa drogowego 
i sprawność strażaków. Odwiedzili też jednostkę PSP 
w Mosinie, OSP w Radzewicach i Pecnej, gdzie intere­
sowała ich struktura OSP. Z uznaniem mówili o stra­
żackiej pracy społecznej świadczonej na rzecz swoich 
jednostek.

W  Radzewicach Holendrzy spotkali się z Zarządem 
tamtejszej OSP. W  trakcie rozmów okazało się, że ra- 
dzewicka OSP jest liczniejsza od ich rodzimej Bunscho­
ten. Niestety sprzęt mamy gorszy. Był też czas na

zwiedzanie kompleksu pałacowo-parkowego w Rogali- 
nie i części Wielkopolskiego Parku Narodowego.

Dziękując za wizytę, goście z Holandii mówili, że są 
pod wrażeniem historii, krajobrazów i zmian zachodzą­
cych w Polsce. Podziwiali trafność decyzji i tempo re­
alizacji inwestycji gminnych. Bardzo wysoko ocenili 
zabezpieczenie pożarowe naszej gminy. Podziwiali ilość 
jednostek OSP, liczność strażaków i ich zapał do społe­
cznego działania. Wyrazili chęć kontynuowania przyja­
cielskich kontaktów.

BIZNES I ZARZĄDZANIE
Grupie zainteresowa­

nej biznesem i zarządza­
niem przewodził A.H.M. 
de Bakker. Rozpoczęła się 
ona od spotkania z dwu­
dziestoosobowym przed­
stawicielstwem gminne­
go biznesu. Pan de Bak­
ker wygłosił referat nt. 
uruchamiania działalno­
ści gospodarczej oraz spo­
sobu reklamy i promocji 
nowo powstałych podmio­
tów gospodarczych i ich 
produktów.

W  dyskusji wymienio­
no poglądy odnośnie do 
sposobu podejmowania 
decyzji, zagospodarowa­
nia przestrzennego, mo­
żliwości zakupu gruntów 
przez podmioty krajowe i

zagraniczne. Rozmawia­
no szeroko o uwarunko­
waniach rozwoju naszej 
gminy, jej strategicznym 
położeniu niedaleko Po­
znania.

Gości urzekło piękno 
naszego krajobrazu i du­
ża ilość lasów. Zaskoczyły 
ich plany związane z bu­
dową pola golfowego.

Grupa ta zwiedziła: 
firmę Wójcik and Wójcik 
wykonującą meble ekolo­
giczne, “LUMO” produku- 
jącą piece najnowszej ge­
neracji, “IDMAR” produ­
centa zaworów kulowych, 
“ZENTEX” szyjącą od­
zież.

Spostrzeżenia Holen­
drów dotyczyły głównie

zachowania warunków 
bezpieczeństwa pracy, 
dbałości o czystość środo­
wiska, właściwej promo­
cji i reklamy polskich pro­
duktów. W  materiałach 
reklamowych, które 
otrzymali w firmach za­
uważyli zbyt mały akcent 
zaznaczający ich pol­
skość. W  przypadku tych 
rozmów dopiero przy­
szłość pokaże, czy ta wizy­
ta stanie się początkiem 
konkretnej obopólnej wy­
miany handlowej. Obie­
ktem zainteresowani a 
grupy biznesowej były 
także Targi Meblowe w

A.H.M. de Bakker
Poznaniu i oczyszczalnia 
ścieków.

W WOLNEJ CHWILI

Większa część gości 
zdążyła pojechać do Rogalina 

i zwiedzić kompleks pałacowo-parkowy 
oraz łęgi rogalińskie 

z europejskiej klasy skupiskiem 
wiekowych dębów.

Poza zachwytem wyrażali 
zainteresowanie utrzymaniem pałacu, 

przebudową, możliwościami 
wykorzystania obiektu dla turystyki.
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B i u l e t y n W IZYTA P R Z Y JA C IÓ Ł  
Z  B U N SC H O T E N

W 1989 roku województwo poznańskie zawarło porozumie­
nie współpracy i przyjaźni z Północną Brabancją. Zaowoco­
wało to nawiązaniem bezpośrednich kontaktów między 
konkretnymi gminami. Mosina z Bunschoten przyjaźni się 
już 7 lat. Oficjalną umowę o współpracy gminy te podpisały 
19 kwietnia 1994 r. w Urzędzie Miejskim w Mosinie.

Zgodnie z treścią umowy współpraca obejmuje wiele dziedzin 
życia gospodarczego, kulturalnego i społecznego. Realizuje się ona 
m.in. przez wymianę delegacji oficjalnych, grup turystycznych, 
przedstawicieli świata kultury, uczniów szkól i drużyn sportowych.

Na zaproszenie burmistrza gminy Mosina Jana KAŁUŹIŃ- 
SKIEGO w dniach 21-24 maja br. gościliśmy grupę 20 mieszkańców 
Bunschoten.

Większość osób z tego grona w Polsce była po raz pierwszy.

Rozm ow a na szczycie

Wszyscy Holendrzy —  z wyjątkiem jednej osoby —  byli tym razem 
goszczeni przez mosińskie rodziny, co okazało się pomysłem bardzo 
trafionym i niezwykle pozytywnie ocenionym przez gości.

Ta wizyta była okazją do tego, żeby podsumować współpracę i 
zaprezentować nasze dokonania w niektórych dziedzinach.

Delegację holenderską podzieloną na grupy interesowały nastę­
pujące zagadnienia: ekologia, oświata, opieka społeczna, straż 
pożarna, biznes i zarządzanie.

W czwartek 22 maja w Urzędzie Miejskim odbyło się oficjalne 
spotkanie, na którym przedstawiciele władz samorządowych powi­
tali gości. Po zrobieniu pamiątkowego zdjęcia Holendrzy w towa­
rzystwie kompetentnych przedstawicieli naszej gminy udali się do 
instytucji i obiektów, których działalność miała ich zorientować w 
kierunku rozwoju gminy, formach realizacji i pokazać osiągnięcia.
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Z  PRAC RADY MIEJSKIEJ
U CH W AŁA N R  X X X II/194/97  

R A D Y  M IE JSK IE J W  M OSINIE
z dnia 18 czerw ca 1997 r. w

spraw ie uchw alenia budżetu  
em iny na 1997 r.

Na podstawie art. 18 ust. 2 pkt 4 
ustawy z dnia 8 marca 1990 r. o 
samorządzie terytorialnym (j. t. Dz. 
U. z 1996 r. nr 13, poz. 74 z późn. 
zmianami) oraz art. 8 ustawy z dnia 
5 stycznia 1991 r. Prawo budżetowe 
(i. t. Dz. U. z 1993 r. nr 72, poz. 344) 
Rada Miejska w Mosinie uchwala, co 
następuje:

W uchwale nr XXVIII/167/97 z 
dnia 27 lutego 1997 r. i nr 
XXIX/172/97 z dnia 25 marca 1997 r. 
w sprawie uchwalenia budżetu Gmi­
ny na 1997 r. wprowadza się nastę­
pujące zmiany:

§ 1 .1 .  D ochody 17.008.449 zł
w tym: dotacja celowa na zadania 

zlecone — 902.610 zł (zgodnie z za­
łącznikiem nr 1 do uchwały)

2. W ydatki 18.290.524 zł
w tym:
• rezerwa budżetowa 5.000 zł
• wydatki na zadania zlecone 

902.610 zł
(zgodnie z załącznikiem nr 2 do 

uchwały)
3. Niedobór budżetu 1.282.075  

zł
§ 2. Ustala się następujące źródła 

pokrycia niedoboru budżetu:
— nadwyżka z lat ubiegłych
— pożyczka z WFOSiGW w Po­

znaniu (zgodnie z zał. nr 1)
§ 3. Ustala się następujące kwoty 

rozliczeń gospodarki pozabudżeto­
wej z budżetem gminy:

—  dotacja z budżetu 1.479.000  
zł (zgodnie z zał. nr 3)

§ 4. Wykonanie uchwały powierza 
się Zarządowi Miejskiemu w Mosi­
nie.

§ 5. Uchwała wchodzi w życie z 
dniem podjęcia i ma zastosowanie 
na 1997 r.

— Załącznik nr 1 — dochody budże­
towe

— Załącznik nr 2 — wydatki budże­
towe

— Załącznik nr 3 — gospodarka 
pozabudżetowa.

Uzasadnienie
Zwiększenie planu dochodów i wy­

datków w działach z tytułu:
Dział 79 —  Ośw iata i W ycho­

w anie zwiększa się o kwotę 80.000 
zł — dotacja celowa na szkołę spe­
cjalną z tytułu podwyżki płac dla 
pracowników oświaty — środki z 
Kuratorium Oświaty.

D ział 83 —  Kultura i Sztuka  
zwiększa się o kwotę 1.600 zł — do­
tacja celowa na Galerię Miejską — 
środki przekazane przez Wydział 
Kultury Urzędu Wojewódzkiego w 
Poznaniu.

Dział 86 —  Opieka Społeczna
zmniejsza się o kwotę 44.996 zł z 
tytułu otrzymania aktualnego planu

zadań zleconych i dotacji celowych 
— środki przekazywane przez Woje­
wódzki Zespól Pomocy Społecznej.

D ział 89 —  Różna D ziałalność  
zmniejsza się o kwotę 250 zł z uwagi 
na zmniejszenie zadań zleconych z 
tytułu obrony cywilnej — środki 
przekazywane przez Wojewódzkiego 
Inspektora Obrony Cywilnej.

Dział 91 — Adm inistracja zwię­
ksza się o kwotę 27.953 zł z tytułu 
zwiększenia zadań zleconych i po­
wierzonych w zakresie administra­
cji państwowej, z przeznaczeniem na 
fundusz płac i pochodne — środki z 
Wydziału Finansowego Urzędu 
Wojewódzkiego w Poznaniu.

Dział 99 —  U rzędy Naczelnych  
O rganów  W ładzy zwiększa się o 
kwotę 31.798 zł z przeznaczeniem 
na:

— zadania zlecone — aktualizacja 
rejestrów wyborców 1.908 zł

— zadania zlecone — referendum 
konstytucyjne 29.890 zł (środki 
przekazane przez Krajowe Biuro 
Wyborcze).

Zw iększenie dochodów  o kw o­
tę 96.105 zł

Zwiększenie wydatków o kwotę 
96.105 zł

Plan dochodów po zmianach wy­
nosi 17.008.449 zł

Plan wydatków po zmianach wy­
nosi 18.290.524 zł

U chw ała N r X XX II/195/97  
R ady M iejskiej W  M osinie  
z dnia 18 czerw ca 1997 r. 

w  spraw ie nadania nazw y  
ulicy na terenie m iasta M osina  

Na podstawie art. 18 ust. 2 pkt 
13 ustawy z dnia 8 czerwca 1990 r. 
o samorządzie terytorialnym (jt. 
Dz. U. z 1996 r. Nr 13 poz. 74) oraz 
stosownie do zarządzenia Ministra 
Gospodarki Komunalnej z dnia 28 
czerwca 1968 r. o ustaleniu wytycz­
nych w sprawie nadawania nazw 
ulicom i placom oraz numeracji po­
rządkowej nieruchomości (MP Nr 
30 poz. 97). Rada Miejska w Mosi­
nie uchwala co następuje:

§ 1 Nadaje się nowo powstałej 
ulicy w mieście Mosina obejmującej 
działkę nr 627/7 stanowiącą włas­
ność Skarbu Państwa, nazwę ulicy: 
Szyszkowa.

§ 2 Integralną część uchwały sta­
nowi kopia mapy przedstawiająca 
obecny stan działki.

§ 3 Ustalona uchwalą nazwa uli­
cy podlega przeniesieniu na mapę 
ewidencyjną i zasadniczą Gminy 
Mosina.

§ 4 Wykonanie uchwały powierza 
się Zarządowi Miejskiemu Mosina.

§ 5 Uchwała wchodzi w życie z 
dniem podjęcia.

§ 6 Uchwała podlega wywiesze­
niu na tablicy ogłoszeń Urzędu 
Miejskiego oraz ogłoszeniu w “Biu­
letynie Mosińskim” .

Nasi radni: JERZY PAJZERT
Radny Jerzy Pajzert ma 51 lat, mieszka we wsi Drużyna w domu nr 16. Rodzice, którzy żyją 
do dnia dzisiejszego, mieli tu już przed wojną 14-hektarowe gospodarstwo. Obecnie prowadzi 
je brat pana Jerzego.

Jak układało się Pańskie życie?
Po ukończeniu szkoły podstawowej w 

Nowinkach pracowałem przezpewienczas 
u ojca. Był to dla naszej rodziny bardzo 
trudny okres —  budowaliśmy dom. Potem 
poszedłem do szkoły rzemieślniczej w Po­
znaniu —  ukończyłem ją jako stolarz. Staż 
odbywałem w Swarzędzkich Fabrykach 
Mebli w Mosinie, potem przez 8 lat byłem 
zatrudniony w SFM w Poznaniu na Juni- 
kowie. Urodziły się dzieci, trzeba było

fiomagać żonie w wychowaniu. Postara- 
em się zatem o przeniesienie do Mosiny. 

Tu pracowałem na stanowisku trasera. W 
tym czasie ukończyłem kurs mistrzowski. 
Niestety zachorowałem na kręgosłup i po 
długim pobycie w szpitalu przeszedłem w 
roku ’88 na rentę. Obecnie jako emeryt,

razem z córką Ewą, prowadzimy w Dru­
żynie sklepik spożywczy. Córka wyszła 2 
lata temu za mąż za pracownika SFM, a 
więc tradycja rodzinna została podtrzyma­
na. Maj ił córkę Dorotkę, pociechę dziad­
ków. Mam też młodszy córkę Krystynę, 
która po ukończeniu Technikum Rolnicze­
go w Grzybnie wybiera się na studia do 
Akademii Rolniczej.

Od 15 lat należę do ZSL, które jednak 
nie przejawia ostatnio na wsi większej 
działalności.

Co zmieniło się w Drużynie za Pań­
skiego życia?

W początkach lat 60. na miejscu starej, 
zniszczonej strażnicy wzniesiono czynem 
społecznym nowy.

W czasie elektryfikacji wsi w roku ’ 61

U chw ała N r X X X II/193/97  
Rady M iejskiej w  M osinie  
z dnia 18 czerw ca 1997 r. 

w  spraw ie: pow ołania  
Gm innej Kom isji 

R ozw iązyw ania Problem ów  
Alkoholow ych

Na podstawie art. 41 ust. 3 usta­
wy z ania 26 października 1982 r. o 
wychowaniu w trzeźwości iprzeciw- 
działaniu alkoholizmowi (Dz. U. nr 
35, poz. 230 z późn. zmianami) oraz 
art. 18 ust. 1 ustawy z dnia 
8.03.1990 r. o samorządzie teryto­
rialnym (tekst jednolity Dz. U. z 
1996 r. nr 13, poz. 74), Rada Miejska 
uchwala, co następuje:

8 1. Skład Gmmnej Komisji Roz­

wiązywania Problemów Alkoholo­
wych uchwalonej uchwalą nr 
XXVI/146/96 Rady Miejskiej w Mo­
sinie z dnia 19.12.1996 r. w sprawie 
powołania Gminnej Komisii Roz­
wiązywania Problemów Alkoholo­
wych powiększa się o następujące 
osoby:

1. Barbara LULKA
2. Elżbieta KONIECZNA.
$ 2. Wykonanie uchwały powierza 

się Zarządowi Miejskiemu.
§ 3. Uchwała wchodzi w życie z 

dniem podjęcia.
§ 4. Uchwała podlega ogłoszeniu 

na tablicy ogłoszeń w budynku 
Urzędu Miejskiego i w Biuletynie 
Mosińskim.

Sprostowanie
Uchwała XXX/187/97 w sprawie powołania Osiedla Nr 3 została wydruko­

wana z błędem. W ramach tego Komitetu znąjdują się również ulice Kanało­
wa i Łazienna.

Pomoc chcącym skończyć z uzależnieniem
Gminna Komisja Do Spraw Profilaktyki i Rozwiązywania Problemów 

Alkoholowych informuje^ że w Mosinie działalność rozpoczął Punkt Diag­
nostyczno-Konsultacyjny dla osób mających problem z alkoholem oraz dla 
członków ich rodzin. Punkt mieści się w Ośrodku Zdrowia w Mosinie, w 
pokoju 108, a czynny jest w każdy wtorek od godziny 14 do 17. Ponadto 
działalność rozpoczyna G rupa w sparcia dla członków rodzin z problemem 
alkoholowym. Spotkania grupy odbywają się w Domu Katechetycznym przy 
Kościele pod wezwaniem sw. Mikołaja w Mosinie w każdy wtorek o godz. 17. 
W planie jest uruchomienie działalności grupy edukacyjno-terapeutycznej 
dla osób uzależnionych. Chętnych do uczestnictwa w grupie prosimy o kon­
takt w Punkcie Konsultacyjno-Diagnostycznym.

Wnioski do Komisji prosimy składać w Ośrodku Pomocy Społecznej w 
Mosinie pokój nr 3, poniedziałek godz. 9-17, od wtorku do piątku godz. 7-15.

zabłysło światło na drodze, która była 
wówczas wysypana jedynie tłuczniem z 
cegielni. Dopiero w latach 70. ułożono 
najpierw podkład, a po 2 latach nawierz­
chnię.

W roku ’72 mieszkańcy, przy poparciu 
Urzędu, postarali się o przystanek kolejo­
wy, który również zbudowali w czynie 
społecznym. Dzisiaj zabiegamy usilnie, 
aby go nie zamknięto —  to jest nasze okno 
na świat —  dzieci jeżdżą do szkół, starsi 
do pracy.

W roku ’95 zakończono wodociągowa- 
nie Drużyny i Nowinek.

A sprawy bieżące?
Obecnie jestem przewodniczącym ko­

mitetu telefonizacji —  niestety poprzednie
2 komitety nie dopełniły formalności i 
przyznano nam tylko 22 numery. Tele­
komunikacja obiecała zainstalować u nas
3 budki telefoniczne. Do obu sklepików 
sprowadzimy karty magnetyczne, w które 
mieszkańcy będą mogli się zaopatrzyć. 
Komitetu nie likwidujemy. Pieniądze od­
damy ludziom, aby złożyli je  indywidual­
nie w banku. Myślę, że w najbliższym 
czasie telefony zostaną nam przydzielone.

Na posiedzeniach Rady zwracałem 
uwagę, że przy naszej szosie nie ma chod­
nika, że było tu dużo wypadków. W bieżą- 
cym roku opracowu je się już jego projekt, 
w przyszłym zostanie— wzorem Rogalin- 
ka —  zbudowany.

Interweniowałem również, gdy w bieżą­
cym roku groziło nam zamknięcie szkoły 
w Nowinkach —  koszt utrzymania w prze­
liczeniu na jednego ucznia był zbyt wyso­
ki. Ostatecznie mieszkańcy zaakceptowali 
utrzymanie tutaj jednej klasy zerowej i 
jednej klasy pierwszej, do której dowożone 
będą dzieci z Krosna. Dzieci z klas drugich 
i trzecich z Drużyny i Nowinek będą uczy­
ły się w Krośnie i tam też znajdzie się 
dyrekcja szkoły. Rozmawialiśmy z burmi­
strzem i Zdzisławem MIKOŁAJCZA­
KIEM, aby ośmiu naszych uczniów z klasy 
trzeciej przyjęła Szkoła Podstawowa Nr I 
w Mosinie.

Trzeba zmienić oświetlenie naszej wio­
ski na nowocześniejsze. Od dłuższego cza­
su przy końcu wioski “od krzyża” brak 4 
lamp, których nie ustawiono mimo wielo­
krotnego monitowania w Posterunku Ener­
getycznym w Mosinie.

Ludzie chcą sprzedawać grunty, proszą 
o decyzje zmiany użytkowania gruntów z 
rolniczego na budowlany. Dziś we wsi 
mamy tylko 10 rolników —  jedynie trzech 
ma większe gospodarstwa. Ziemie są tutaj

od IV do VI klasy.
Zatorami w tzw. Małej Drużynie Zofia 

WRÓBLOWA sprzedała działki. Jest tam 
podciągnięta woda, ale brak prądu, ludzie 
nie mogą rozpocząć budowy. Urząd nie 
posiada na razie na taką inwestycję fundu­
szy. Prócz tego potrzebna jest na naszym 
terenie nowa tratostacja.

Działki sprzedane przez Spółdzielnię 
Rolniczą są już intensywnie zagospoda­
rowywane.

Powstaje u nas coraz więcej różnego 
typu większych i mniejszych zakładów. 
Naliczyłem ich 12.

W przyszłym roku ma się rozpocząć 
kanalizacja Drużyny, Nowinek i Pecnej.

Teraz parę słów o Pańskiej pracy w 
Radzie.

Byłem przez 2 lata radnym za czasów 
naczelnika Szyły, potem były 4 lata prze­
rwy i w roku ’94 zostałem wybrany ponow­
nie. Obecna Rada różni się od tej z mojej 
pierwszej kadencji. Poprzednio budżet 
gminy był niewielki, o wszystko trzeba 
było zabiegać w Urzędzie Wojewódzkim. 
Dzisiaj mamy budżet w wysokości 169 
mi liardów st. zł. Wciąż jednak brak pienię­
dzy na inwestycje i musimy zastanawiać 
się, jak wydać każdą złotówkę. Radni sta­
rają się pilnować interesów mieszkańców.

Mamy tradycyjnie niskie podatki, o ok. 
20% niższe od tych, które przewiduje Mi­
nisterstwo Finansów.

Pracuję w Komisji Ochrony Środowiska 
i Rolnictwa oraz w Komisji Inwestycji i 
Rozwoju Gospodarczego. Jestem zwolen­
nikiem szybkiego wykonywania inwesty­
cji i to inwestycji przemyślanych. Przetargi 
również powinny odbywać się w szyb­
szym tempie.

W moim odczuciu nasza Rada składa się 
przeważnie z ludzi, którzy znają problemy 
gminy, pilnują dobrze interesów wybor­
ców i znajdują wspólny język z burmi­
strzem. Przeprowadzane inwestycje posta­
wią naszą gmi nę na poziomie europejskim.

Ż.M.
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Jak rozsłonecznić deszczowy dzień?
Z  tym  trudnym zadaniem  doskonale poradzili sobie człon kow ie Stow a­

rzyszenia P om ocy  Potrzebującym  im . św . An ton iego w  M osin ie , na festy ­
nie “ D obrodzieje D zie c io m ” . W y zn aczając  ju ż  w  kwietniu datę im prezy  
na dzień 31 m aja byli przekonani, że  pogod ę m ają jak  w banku. T y m cza ­
sem  od rana b yło  zim n o, a od południa siąpił deszcz, w ierny im prezie do 
w ieczora. Festynu przygotow anego z  w ielkim  rozm achem  nie m ożn a było  
odw ołać. N iepokój organizatorów  o frekw encję zam ienił się jednak w  
radość. U lice  M o sin y  po południu b yły  w yludnione. W ięk szo ść  m ieszkań­
có w , którym  nie straszna pogoda, zm ierzała w kierunku boiska “ pod 
lipam i” przy S zk ole N r 1. F estynow e propozycje adresowane były do  
każdego —  od dzieci św iętujących sw ój dzień, po dorosłych. D la  pier­
w szych  przygotow ano liczne gry i zabaw y z nagrodami. D zieci m iały też 
m ożliw ość przejażdżki praw dziw ym  w ozem  strażackim, w  tow arzystw ie  
strażaków. W szy stk ich , b ez w yjątku, baw ił znakom ity duet aktorski Laj­
borek —  Grudziński oraz zesp oły  w okalne “ A k ord ” , niezawodna kapela  
“ Z za  w inkla”  oraz “ H olid ey” . W ystąp ił też zespól rodzim ej proweniencji, 
prezentujący piosenkę rajdow ą na bardzo dobrym  p oziom ie. W szystk ich  
częstow ano gratisow ą kawą i herbatą. L o sy , z których każdy w ygryw ał, 
należało jednak kupić. A  b yło  warto, bow iem  o  godz. 19 w ylosow ano  
w śród ich n abyw ców  cenne nagrody: telew izory, w ieżę HFI oraz radiood­
tw arzacze. O d b y ła  się też aukcja prac ręcznych ofiarow anych przez Klub  
Bab W spaniałych  oraz grafik studentów poznańskiej A S P , przekazanych  
p rzez je j  pracow nika Jacka S T R Z E L E C K IE G O . S ilam i kulinarnym i 
człon ków  Stow arzyszenia przygotow ano sm aczny bigos i kiłbaski z  rożna. 
N a am atorów  grochów ki z  wkładką czekała kuchnia połow a obsługiw ana  
przez żołnierzy z J W  w  Babkach.

D obrodzieje spotkali się przy w spólnym  stole na kaw ie i herbacie. Tam  
rozm aw iano o  potrzebach, planach i problem ach Stow arzyszenia.

N a  festynie w ręczono legitym ację N r 1 H onorow ego C złonka Stow arzy­
szenia. O trzym ał ją  ksiądz proboszcz —  Edward M A J K A  za wspieranie 
działalności na co  dzień oraz za całokształt życzliw ości. Ksiądz p roboszcz  
w ygra! też konkurs chodzenia na szczudłach —  w  sw ojej kategorii w ieko­
w ej. G ratulujem y! S łon eczn y nastrój życzliw ości elim inow ał deszcz i 
zim no —  uśm iech tow arzyszył w szystkim  poczynaniom . N a  tym  festynie 
nie było przegranych —  każdy otrzym ał jakiś drobiazg, ale g łów n ą w ygra­
ną w szystkich organizatorów  i uczestników  jest uzyskany dochód —  85  
tys. zł. T a  sum a pozw oli w ysłać na letni w ypoczyn ek sporą grupę dzieci z 
rodzin, których rodzice nie m oglib y  sobie na to p ozw olić , a także zapew nić  
środki na zapobieganie jesien n ym  biedom .

Stow arzyszenie dziękuje w szystkim , którzy w jak ik olw iek  sposób po­
m nożyli dobro, bądź uczestnicząc w  festynie, bądź w spierając materialnie, 
rzeczow o i w  każdy inny sposób.

S zczeg óln ie dziękujem y głów n em u  sponsorow i —  Firmie “ L U M O ”  —  
Państwa Krystyny i R yszarda M A Ł E C K I C H , im iennie pragniem y także 
podziękow ać Państwu: Renacie i M aciejow i C H M I E L A R Z O M , D orocie  
i K rzysztofow i R E M B O W S K I M , Stanisław ow i G U S T O W I , M arii K O S Z , 
R om anow i M A N I , Iw onie i Paw łow i S Z Ó S T A K O M , Janowi P R Z Ą D C E , 
W o jc ie c h o w i O L S Z E W S K I E M U , Józefow i J A S IŃ S K IE M U , M arii i 
M arkow i R Y B C Z Y Ń S K I M , M ieczysław o w i J A R M U S Z C Z A K O W 1 . Za  
w spółpracę i p om oc dziękujem y Janowi M A R C I N I A K O W I  —  sekreta­
rzow i g m in y, A ndrzejow i K A S P R Z Y K O W I -— dyrektorow i Ośrodka K u l­
tury, Jackow i R O G A L C E , Jednostce W o jsk o w e j z Babek, M iejsko  G m in ­
nemu Zarządow i O S P , O jcu  T om aszo w i D O S T A T N I E M U  z  W y d a w n ic ­
twa “ W  drodze” , Straży M iejskiej.

N a  koniec w yrażam y w d zięczn ość dyrekcji S zk oły  Podstaw ow ej N r 1 
za udzielenie gościn y na boisku i w pom ieszczeniach szkoły. W szy stk im  
za w szystko “ B ó g  zapłać” . Jeśli o  kim ś zapom nieliśm y w  gazecie, na 
pew no nie zap om n im y w m odlitw ie, a Pan B ó g  w idzi rów nież to, co  nie 
napisane.

T.K.

Podziękowanie
Uczniowie, Rada Rodziców, Dyrektor i Grono Pedagogiczne Szkoły 

Podstawowej w Krośnie, serdecznie dziękują Panom L. Fiediuszce, 
B. Fischerowi i St. Tubisowi oraz innym członkom Mosińskiego 
Klubu Żeglarskiego, za pomoc w organizacji Dnia Dziecka i umożli­
wienie żeglowania po Jeziorze Dymaczewskim.

Mosiński “IDMAR” ma certyfikat
17 czerwca br. firma “IDMAR” otrzymała na Międzynaro­

dowych Targach Poznańskich certyfikat potwierdzający 
zgodność systemu zapewnienia jakości z wymaganiami nor­
my PN ISO 9001. Właściciel firmy — Edmund IDKÓWIAK 
— zajmuje się produkcją armatury instalacyjnej, przemysło­
wej dla cieczy i gazów. Zakład istnieje od 1984 r. i zatrudnia 
100 pracowników.

T.K.

Wmurowanie tablicy 
w posadzkę Rynku w Gnieźnie

W roku obchodów rocznicy śmierci św. Wojciecha prezydent Gnie­
zna zwrócił się do gmin w całym kraju, z propozycją wmurowania 
tablicy ze spiżu w posadzkę gnieźnieńskiego Rynku. Zarząd Miejski 
Mosiny podjął decyzję o przyjęciu propozycji —  wyasygnował na ten 
cel 5 tys. zł i w ten sposób zaistnieliśmy pośród owych 80 tablic gmin 
z całego kraju. Na spiżowej pamiątce o wymiarach 50 cm x 50 cm 
umieszczony jest herb i nazwa —  bądź co bądź też kiedyś stolicy —  
Mosiny.

T.K.

Zenon Mańkowski Pomnik
Królem Kurkowym

Mosińsko-Puszczykowskie Kurkowe Bractwo Strze­
leckie im. dr Tadeusza JAKUBIAKA uprzejmie infor­
muje mieszkańców naszego miasta, że dnia 24 maja na 
strzelnicy w Ludwikowie odbył się turniej strzelecki.

Pierwszym Królem Kurkowym reaktywowanego 
bractwa został Zenon MAŃKOWSKI, mieszkaniec Mo­
siny —  właściciel firmy “Zentex”. I i II rycerzem zostali 
kolejno Tadeusz WOŹNIAK z Puszczykowa oraz Krzy­
sztof ZIMMER zamieszkały w Mosinie.

Zdobywcą tarczy honorowej dla zaproszonych gości 
został z-ca burmistrza Puszczykowa —  Krzysztof PA­
SZKOWSKI.

Tarczę pucharową, o którą walczyć mogli wszyscy 
goście i osoby biorące udział w imprezie zdobył niezwy­
kle skuteczny strzelec — Wojciech MACIEJEWSKI, 
zamieszkały przy ul. Farbiarskiej w Mosinie.

Termin intronizacji Króla Kurkowego wg dawnego 
rytuału odbędzie się w lipcu na rynku w Mosinie.

Szczegółowe informacje dostępne będą na plaka­
tach.

Stanisław REMBOWSKI
fot. Brat Zenon Mańkowski

Ludwika Baj era
Upamiętnia on człowieka, który 

mieszkając w czasie okupacji w 
Dymaczewie Starym pomagał par­
tyzantom alianckim i żołnierzom 
radzieckim.

Wiosną br. mieszkańcy wsi od­
nowili pomnik Ludwika Bajera. Z 
inicjatywy komisji promocji gminy 
została zakupiona ze środków 
gminnych pamiątkowa tablica w 
miejsce poprzedniej, zniszczonej. 
Wykonał ją  pan Piaskowski. Po za­
łożeniu nowej, okazałej tablicy 
gmina postanowiła wyasygnować 
dodatkowe 700 zł na renowację po­
mnika od podstaw, tzn. rozebranie 
i wzniesienie od nowa w tym sa­
mym kształcie. Pozwoli to uzyskać 
jednolity charakter elementów 
tworzących pomnik. Prace są w to­
ku.

T.K.
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Propozycje na wakacje
Harcerskie wakacie

Komenda Ośrodka ZHP w Mosinie wzorem lat ubiegłych jest organizato­
rem Harcerskiej Akcji Letniej.

Zuchy, harcerze oraz uczniowie szkół podstawowych i średnich będą ucze­
stniczyć w niżej wymienionych formachletniego wypoczynku.

1. Obóz wędrowny 19 Drużyny Harcerskiej im. Bolesława Chrobrego, 10.
— 28.07.97 r., koszt 280 zł;

2. Obóz wędrowny rowerowy po województwie białostockim, 26.07. — 
08.08.97 r., koszt 320 zł, wiek uczestników od 14 lat wzwyż;

3. Obozy stałe pod namiotami w Lubniewicach. W tym roku w Lubniewi­
cach ze względu na większe zainteresowanie odbędą się dwa turnusy: I 
turnus 30.06 — 18.07.97 r., II turnus 18.07. — 04.08.97 r., koszt pobytu 350 
zł;

Komenda Ośrodka informuje, że dysponuje jeszcze wolnymi miejscami: na 
obozie rowerowym oraz na drugim turnusie w Lubniewicach.

Zgłoszenia przyjmują:
— Komendant Ośrodka dli Robert RYSZEWSKI
— z-ca Komendanta Ośrodka dh Danuta BIAŁAS
Zapraszamy do udziału!

Komenda Ośrodka 

Lato pod żaglami ’97
Mosiński Klub Żeglarski organizuje 5-dniowe biwaki żeglarskie dla dzieci 

i młodzieży w wieku 10-16 lat nad jeziorem Łódzko-Dymaczewskim. Turnus 
biwakowy rozpoczyna się o godz. 18 w niedzielę, a kończy się o godz. 18 w 
piątek

Terminy turnusów: I 29.06. — 04.07, II 6 —■ 11.07, III 13 — 18.07, IV 20
— 25.07, V 27.07. — 1.08., VI 3 — 8.08., V II10 — 15.08, VIII 17 — 22.08.

Koszt pobytu wynosi 130 zł. Zapisy i wpłaty w Ośrodku Kultury i Sportu
w Mosinie.

LATO.
z Ośrodkiem. Kultury i Sportu w Mosinie

I tydzień
14.07. — wyjazd autobusem do Leszna (godz. 9) — wstęp na basen opłaca 

uczestnik 10 zł, zapisy w Ośrodku Kultury;
15.07. — “Inne muzeum” zajęcia w Galerii Miejskiej Mosina, ul. Niezło­

mnych, godz. 11 — 13;
16.07. — Literackie Koło Fortuny — Biblioteka, godz. 11 — 13:
17.07. — “Szukamy zabytków po najbliższej okolicy” — raja pieszy — 

wymarsz sprzed OKiS, godz. 10;
18.07. — Rajd rowerowy do Dworku Jeździeckiego w Bolesławcu — prze­

jazdy bryczką, jazda konna, piknik przy ognisku, wyjazd godz. 10, powrót 
godz. 15;

II tydzień
21.07. — mini turniej tenisa stołowego — OKiS, rozgrywki szachowe — 

Ośrodek Kultury, godz. 11;
22.07. — “Spotkanie z ciekawąksiążką” — wyświetlanie przeźroczy o 

regionie, pt. “Ziemia Mosińska” — Biblioteka, godz. 11;
23.07. — Literackie Koło Fortuny — OKiS, mini turniej tenisa stołowego, 

godz. 11;
24.07. — “Moje miejsce” — zajęcia w Galerii Miejskiej, godz. 11;
25.07. — filmy video, zajęcia komputerowe, OKiS, godz. 11;

III tydzień
28.07. — “Kwiat” — piękno natury — kompozycje kwiatowe — Ikebana, 

sala OKiS, godz. 11, mini turniej tenisa stołowego — sala OKiS;
29.07. — “W oku i dłoni malarza” — zajęcia plastyczne — pracownia 

plastycznaOKiS.godz.il-
30.07. — “Śpiewać każdy może” — zajęcia muzyczne, nauka piosenek — 

OKiS, godz. 11;
31.07. — Wyjazd autokarem na pływalnię do Leszna (godz. 9) — wstęp na 

basen opłaca uczestnik 10 zł, zapisy w Ośrodku Kultury;
1.08. — Filmy video, zajęcia komputerowe — OKiS, godz. 11, Festyn na 

Rynku — wiele atrakcji dla dzieci, godz. 17;

IV tydzień
4.08. — mini turniej tenisa stołowego, rozgrywki szachowe, OKiS, godz. 11;
5.08. — “Kolorowe wyklejanki” — zajęcia w pracowni plastycznej — OKiS, 

godz. 11;
6.08. — Małe Formy Teatralne — ćwiczenia sceniczne — OKiS, godz. 11;
7.08. — Wycieczka autokarem do Muzeum Rolnictwa w Szreniawie i do 

Trzebawia, przejazdy bryczką, spacer nad jeziorem Góreckim;
8.08. — filmy video, zajęcia komputerowe — OKiS, godz. 11;

V tydzień
11.08. — Piknik na Wzgórzach Pożegowskich — zawody sportowe na 

wesoło, kiłbaski przy ognisku — pieszy spacer na piknik wymarsz sprzed 
Ośrodka Kultury, godz. 10;

12.08. — “Wisiorki, broszki, korale” — zajęcia w pracowni plastycznej 
OKiS, godz. 11;

13.08. — Rajd rowerowy po Wielkopolskim Parku Narodowym — wyjazd 
sprzed Ośrodka Kultury, godz. 10;

14.08. — zajęcia ceramiczne — wypalamy z gliny — OKiS, godz. 11;

Ponadto odbędą się:
— Obóz row erow y dla młodzieży “Szlakiem zamków” przez Warmię i 

Mazury, w czasie od 29 lipca do 11 sierpnia br. Koszt 350 zł. Organizatorem 
jest Szkoła Podstawowa Nr 3;

— Kolonia zdrowotna dla dzieci niepełnosprawnych organizowana przez 
Stowarzyszenie Przyjaciół Dzieci Specjalnej Troski, w czterech turnusach od 
24 czerwca do 12 sierpnia, w stałym miejscu pobytu w Niechorzu;

— Obóz w ędrowny po ziemi pilskiej organizowany przez mosiński chór 
kościelny, dla dzieci rocznika 1985-87, od 4 do 9 sierpnia br. Koszt obozu 92 
zł;

— Kolonia dla dzieci z rodzin dotkniętych alkoholizmem, organizowana 
w Niechanowie k Gniezna. Koszt pobytu pokrywa Gminna Komisja Rozwią­
zywania Problemów Alkoholowych, która podjęła decyzję o skierowaniu 
każdego dziecka na wypoczynek. Koszt pobytu uczestnika wynosi 350 zł.

O komputeryzacji Urzędu
Burm istrz Jan K AŁUZIŃ SKI
W Urzędzie zastałem skompute­

ryzowaną w bardzo wąskim zakresie 
ewidencje ludności oraz obsługę po­
datków. Nawiązałem ścisły kontakt z 
Wielkopolskim Ośrodkiem Kształce­
nia i Studiów Samorządowych. Po­
stanowiliśm y komputeryzować 
Urząd etapami. Ci, którzy mieli już 
przygotowanie merytoryczne otrzy­
mywali komputery w pierwszej kolej­
ności. Pracownicy sąsiednich działów 
dochodzili wkrótce do wniosku, że to 
jest ogromna pomoc w pracy urzędni­
ka i obecnie wszyscy patrzą na kom­
puter przychylnym okiem. Organizo­
waliśmy cykliczne szkolenie pracow­
ników.

Wiele pomagał nam i pomaga do 
dnia dzisiejszego przy wyborze najle­
pszej oferty w czasie przetargu Marek 
BIGOSINSK1. Obecnie dalszym roz­
wojem i porządkowaniem komputery­
zacji zajmuje się Hubert PRAŁAT, a 
wspiera go Mariusz HOMENKO.

K rystyna PAN EK  —  sekreta­
riat

Mam komputer od lipca ubiegłego 
roku. W Wielkopolskim Ośrodku 
Kształcenia i Studiów Samorządo­
wych przechodziłam kurs obsługi. 
Dziś nie wyobrażam sobie pracy bez 
tego urządzenia — maszyna do pisa­
nia jest przeżytkiem. Wybieram sobie 
czcionki według życzenia. Wczoraj 
napisałam długi list intencyjny i wło­
żyłam do pamięci. Dzisiaj burmistrz 
poprawił trzeci paragraf od końca —- 
znalazłam, list, wpisałam poprawkę i 
pismo jest gotowe.

Teresa N O W A K O W SK A — refe­
rat kom unikacji m iasta i gm iny  
M osina

Na podstawie porozumienia z 
Urzędem Rejonowym mamy kompu­
ter od października ’91 roku. Notuje­
my tam — a on na życzenie wyświetla
— rejestrację pojazdów, wydawanie 
dowodów, zmiany adresu właścicie­
la, przerejestrówanie pojazdu, zmia­
ny koloru, numeru silnika, nadwozia, 
wymianę dowodu rejestracyjnego i 
wiele innych spraw. Komputer obsłu­
gują wszystkie koleżanki. Co tydzień 
dowozimy dyskietkę z nowymi dany­
mi do Urzęau Wojewódzkiego i tam ją  
przegrywamy. Bieda tylko, że inne re­
feraty, nawet finansowy nie mają 
wglądu do naszego komputera.

Ew a M A R C IN IA K — kierow nik  
referatu  finansow ego — bardzo 
ważnego odcinka pracy Urzędu, któ­
ry zatrudnia wielu pracowników 
(szerzej omówimy go w następnym 
numerze). Pani Ewa prowadzi mnie 
do W andy JARO CKIEJ.

Dopiero od stycznia rejestruję na 
komputerze podatek od środków 
transportowych, czyli podatek drogo­
wy. Przedtem męczyłyśmy się, prowa­
dząc kartotekę. Teraz podatek od sa­
mochodów osobowych ma być wliczo­
ny do ceny paliwa — u nas pozostają 
samochody ciężarowe i przyczepy. 
Komputer sam oblicza odsetki, wy­
krywa wszelkie zaległości, wypisuje 
upomnienia. W rokuV4 ludzie zapła­
cili często podatek,jedynie za pierwsze 
półrocze — miał on wówczas wejść w 
ceny paliwa. Powstały zaległości, nie 
zapłacone do dzisiaj — a odsetki ros­
ną. Wielu nie wyrejestrowało starych 
pojazdów. Wzywamy wszystkich do 
szybkiego uregulowania tych spraw
— nie chcemy ściągać długów przez 
komornika.

A lek sa n d ra  S ZŁ A P IN SK A  —  
kierow nik Ośrodka Pom ocy Spo­
łecznej

Nasze komputery mamy ze środ­
ków gminnych oraz budżetu central­
nego. Koordynator do spraw kom­
puteryzacji Urzędu Miejskiego Ma­
riusz Homenko opracowuje obecnie 
program wdrażania kartotek pod­
opiecznych.

Ew a KU LA, M arianna M A R C I­
N IAK —  referat...

Od maja ’94 r. mamy już komputer, 
musimyjednak nanosić dane również 
do kartotek, które znikną dopiero 
wówczas, gdy w całej Polsce pojawią 
się w urzędach komputery. Mamy te­
raz większy i szybszy dostęp do oazy 
informacji — możemy wybrać kobiety 
i mężczyzn według miejsca zamiesz­

kania, przedziałów wiekowych. Daw­
niej w czasie wyborów zakłady pracy 
przysyłały do nas maszynistki w celu 
dokonania spisu wyborców w po­
szczególnych obwodach. W dużej sali 
siedziało przez 2 tygodnie 10 maszy­
nistek, które pracowały w pocie czoła. 
Dziś wykonujemy to same i w ciągu 2 
dni mamy na drukarce wypisane 
pięknie wszystkie obwody.

B a r b a r a  L U L K A  —  r e fe r a t  
d z ia ła ln o ś c i  g o s p o d a r c z e j  i 
ochrony zdrow ia

Komputer instalował u mnie Ma­
rek Bigosiński i on był moim instru­
ktorem, on wybierał program, na któ­
rym pracujemy. Dzięki temu możemy 
obserwować działalność gospodarczą 
na różnych obszarach miasta, czy w 
poszczególnych wsiach. Komputer re­
jestruje zakłady według branży, 
miejsc prowadzenia działalności, na­
zwisk. W każdej chwili możemy po­
dać, gdzie są zakłady danego typu. 
Gdybym dzisiaj rozpoczynam pracę, 
rozbudowałabym szerzej bazę, obec­
nie bowiem i ejestrujemy niezwykle 
różnorodną działalność gospodarczą.

M a r ia  W Y Z U J , M a łg o r z a ta  
P IO T R O W SK A  —  referat inwes-

^Computer mamy dopiero od maja 
ubiegłego roku, ale teraz nie wyobra­
żamy sobie bez niego pracy. W nim są 
zgromadzone wszystkie zlecenia, 
wszystkie umowy, specyfikacje do 
przetargu. Ustawa o przetargach na­
rzuciła masę papierkowej roboty — 
nie dałybyśmy rady pisać wszystkiego 
na maszynie i kserować. A w sezonie 
przetargi są nawet co 2 tygodnie. 
Dzięki komputerowi możemy robić 
poprawki na gotowym tekście, powie­
lać pisma w różnych wersjach.

Z.M.* * * * * * *
M ariu sz H O M E N K O  p ra cu je  

na Politechnice Poznańskiej w  
katedrze autom atyki, robotyki i 
in fo r m a ty k i u p r o i. K ie rz k o - 
w sk ie g o . W sp ó łp ra c u je  z W O - 
K iSS-em , który pom aga jed n o ­
stkom  sam orządow ym  na terenie  
W ielkopolski w e w drażaniu no­
w ych osiągnięć techniki i zasto­
sow aniu ich do pracy bieżącej.

J a k  p rzed staw ia  się spraw a  
kom puteryzacji w  W ielkopolsce?

Gdy tylko powstały samorządy, na 
forum sejmiku samorządowego po­
stawiono problem usprawnienia pra­
cy i podniesienia ćlo poziomu, jaki 
obserwujemy w zachodniej części Eu­
ropy. Nawiązano współpracę z odpo­
wiednimi organizacjami w EWG. 
Utworzono WOKiSS, który wspoma­
ga samorządy na ścieżce prawniczej 
oraz przy komputeryzacji urzędów 

min. Został przygotowany program 
omputeryzacji ala województw: po­

znańskiego, konińskiego, leszczyń­
skiego, kaliskiego — włączyły się też 
gminy z województwa zielonogórskie­
go i gorzowskiego. Został ogłoszony 
przetarg na oprogramowanie urzę­
dów gminnych. Ruszył cykl szkoleń 
pracowników samorządowych.

Jak to przebiegało w  M osinie?
Została zainstalowana baza ewi­

dencji ludności połączona z central­
nym bankiem ewidencji ludności w 
kraju. Na razie odbywa się to na za­
sadzie wymiany dyskietek. Wszelkie 
zmiany — urodzenia, zgony, ruchy 
migracyjne ludności nanoszone są tu­
taj na dyskietkę i co pewien czas za­
wożone do Poznania i tam wgrywane 
do bazy ogólnokrajowej. W tej chwili 
pracuje się nad tym, by wszystkie 
urzędy włączyć w tę sieć. Staramy się 
z panem Prałatem tak przygotować 
strukturę komputerową urzędu, aby 
to można było zrobić przy minimal­
nych kosztach.

W początkowym okresie został rów­
nież skomputeryzowany referat zwią­
zany z obsługą podatków. Zakupiono 
komputery, które obsługiwały zarów­
no rejestr podatników jak i sprawy 
związane z księgowością podatkową. 
Dotyczyło to wąskiego zakresu podat­
ków od gruntów, nieruchomości.

Referat komunikacji otrzymał 
komputer powiązany z Urzędem Re­
jonowym, posiada on oddzielną bazę 
— takie sq bowiem wymagania admi­
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nistracji państwowej.
Już pierwszy zakup był dokonany 

na odpowiednim poziomic, nabyto 
bowiem całą lokalną sieć komputero­
wą. Oznacza to, że jest jeden kompu­
ter centralny, do którego są podłączo­
ne mniejsze komputery. Dzięki temu 
informacja w Urzędzie przepływa 
między oddziałami.

Prosim y o ja k iś  przykład.
Weźmy system podatkowy. Wypisu­

jemy w ‘podatkach” dane personalne 
podatnika. Nie musimy udawać się 
do referatu ewidencji ludności — 
otrzymujemy te dane z centralnego 
komputera. Jeżeli wiemy, co dana 
osoba posiada i ustalone są stawki, 
otrzymujemy wiadomość, ile musi za­
płacić. Ż tego systemu informacja tra­
fia do księgowości, gdzie jest założona 
karta podatnika, która wskazuje 
automatycznie, ile dana osoba winna 
wpłacić. Gdy podatnik wpłaca w ban­
ku pieniądze, informacja ta trafia do 
pań obsługujących omawiany sy­
stem. Panie nanoszą odpwicdme da­
ne i zachodzi automatyczne zbilanso­
wanie — wiemy, czy dana osoba po­
siada zaległości czy też nic. Z tego 
systemu robiona jest “zbiorówka”, ile 
w danym dniu wpłacono ogółem i to 
trafia do systemu księgowości budże­
towej jako globalna kwota podatku od 
nieruchomości.

W Urzędzie powstaje bardzo dużo 
pism i dlatego każde stanowisko wy­
posażone jest w drukarkę, a poza tym 
tworzy się archiwum wszystkich pism 
wychodzących z Urzędu. ^

U zastępcy burmistrza 
Huberta PRAŁATA....

P a n  H o m e n k o  o p o w ie d z ia ł  
nam  o początkach kom puteryza­
cji urzędów  gm innych w  W ielko- 
polsce z uw zględnieniem  M osi­
ny. O becnie spraw y kom putery­
zacji Urzędu zostały przekazane  
w Pańskie ręce. Jakie zm iany za­
chodzą w  tej dziedzinie?

Postanowiliśmy rozbudować i zmo­
dernizować istniejący układ sieci. We 
wrześniu ’95 r. ogłosiliśmy przetarg. 
Poprzednio pracowaliśmy na sieci 
dla 10 użytkowników, postanowili­
śmy ją poszerzyć do 25. Wymagało to 
przebudowy sieci, zainstalowania no­
wego serwera, czyli centralnego kom­
putera, o większej pojemności na 
twardym dysku i większych możliwo­
ściach operacyjnych tzn. szybkości. 
Należało zakupić 10 nowych kompu­
terów, 7 drukarek i zwiększyć ilość 
punktów dostępu do 36. Chcieliśmy 
bowiem, aby w pomieszczeniach, 
gdzie nie zainstalujemy komputera 
znalazły się gniazda, do których kom­
puter w razie potrzeby można dołą­
czyć (np. w sali posiedzeń-, gdzie ze­
brani mogą śledzić na monitorze in­
formacje dotyczące omawianego te­
matu).

D la przeprow adzenia takiego  
przetargu potrzeba ludzi o grun­
tow nej znajom ości tem atu i du ­
żym  dośw iadczeniu.

Dyl to jeden z trudniejszych prze­
targów, do którego zgłosiło się 10 
firm. Oparliśmy sięna pomocy Mar­
ka BIGOSINSk IEGO, obecnie zastę­
pcy dyrektora WOKiSS-u. Wybrał 
rzeczywiście firmę, która wywiązała 
się doskonale z zadania. W trakcie 
prac okazało się, że również Opieka 
Społeczna otrzymała z zewnątrz 
środki na. poprawę swej sytuacji. Po 
sporządzeniu aneksu otrzymała 
sprzęt tej samej klasy, co montowany 
w innych pomieszczeniach. Mając 
wszędzie komputciy jednakowej kla­
sy można w razie awarii monitora, 
bądź drukarki zastąpić je  innymi, z 
których się danego dnia nie korzysta.

N a tym  zakończyła się kom ­
puteryzacja...

O nie! W bieżącym roku następuję 
trzeci etap, na który przeznaczyliśmy 
70 tys. zf. Przetarg wygrała inna fir­
ma. Największe zmiany nastąpiły w 
referacie finansowo-budżetowym. 
Wycofaliśmy wszystkie stare kompu- 
teiy klasy 2-8-6, a weszły na ich miej­
sce w miarę aktualne (nie stać nas 
jeszcze na nowinki światowe) klasy 
4-8-6, o wiele szybsze, o większych 
możliwościach operacyjnych. Pojawił 
się komputer w zespole pomieszczeń 
dla burmistrzów i sekretarza oraz w 
pokoju radcy prawnego. Został zmie­
niony na lepszej klasy komputer w

sekretariacie.
A  co ze starym i?
Niektóre stare komputery wykorzy­

stujemy nadal po rozbudowaniu pa­
mięci. Z pozostałych egzemplarzy 
skompletujemy 2 zestawy, które prze­
każemy do księgowości w Domu Kul­
tury i do biblioteki, gdzie będzie wy­
korzystany do ewidencji księgozbio­
ru.

Im starsze monitory, tym gorsze i 
bardziej szkodliwe dla zdrowia. In­
stalujemy pod komputery biurka do­
stosowane wysokością do budowy 
człowieka i naturalnego układu dło­
ni, przeciwdziałając zwyrodnieniom 
nadgarstka.

J akie “now inki” w prow adza  
się obecnie?

Mamy 2 stanowiska, gdzie nośni­
kiem informacji jest płyta kompakto­
wa oraz jeden komputer z przystawką 
do Internetu. Pozwala to na łączność 
z całym światem przez łącza telefoni­
czne. Jest to droższe niż zwykła roz­
mowa telefoniczna, ale tańsze od tele­
fonu komórkowego.

Pojawił się problem umieszczenia 
informacji o naszej gminie w internę- 
cie. WOKiSS zaproponował nam wej­
ście do internctu za darmo. Informa­
cja obejmuje 4,5 strony kancelaryjne­
go papieru, jest tam mapka miasta, 
usytuowanie w stosunku do Pozna­
nia, zdjęcie pałacu w Rogalinie, Sta- 
szicówki itd. Szczegóły można zmie­
niać nawet co tydzień. Jeżeli np. 
umieszczona została oferta dotycząca 
sprzedaży 10 ha na działalność go­
spodarczą, pojawił się klient, któiyjc 
zakupił, to można informację natych­
miast usunąć i zastąpić nową.

Otrzymaliśmy też cieka wą ofertę od 
poznańskiej firmy “Fabryka ON-LI- 
NE”, która tworzy w intcrnccic pro­
gram “Gminy polskie”. Umożliwia 
ona wymianę informacji między 
wszystkimi polskimi gminami, dys­
ponującymi przystawką internetową. 
Można się więc dowiedzieć, np. jak 
działa system grawitacyjno-ciśnie- 
niowy kanalizacji zainstalowany w 
innej gminie, taki sam bowiem bę­
dziemy musieli zainstalować na 
Czarnokurzu. Można tam wprowa­
dzić 15 stron maszynowych tekstu i 
16 średnich zdjęć. Firma gwarantuje 
dokonanie zmiany informacji w ciągu 
48 godzin. Będziemy więc korzystali 
również z usług tej firmy. Firma ofe­
ruje informacje w języku polskim i 
angielskim, WOKiŚS w trzech.

Co to za p łyta, którą Pan trzy­
m a w  ręk u :

Wśród ogólnych udogodnień udało 
się w naszym Urzędzie wprowadzić 
system “Lex”. Jest to prawo polskie z 
orzecznictwem, obejmujące akty na­
wet z lat 30-tych. W każdej chwili, 
jeżeli pojawi się jakiś problem, może­
my przy pomocy odpowiedniego hasła 
uzyskać od razu wyświetlenie na 
ekranie wszystkich aktów prawnych, 
które danego zagadnienia dotyczą.

Możemy się dowiedzieć, które są 
ważne, które nie, uzasadnienia dla­
czego zostały anulowane. W skład 
“Lcxa” wchodzi też “Temida” zawie­
rająca orzecznictwo, czyli to co na 
dany temat mówi Najwyższy Sąd 
Administracyjny, jakie są wyroki Są­
du Najwyższego, sentencje wyroku, 
uzasadnienie. Co miesiąc przychodzi 
nowa płyta kompaktowa i na jej pod­
stawie jest wprowadzana aktualiza- 
cja.

Ten program ułatwia tworzenie 
własnych uchwal Rady. Wiedząc cze­
go Uchwala dotyczy, znając hasło, 
można z pamięci komputera odczytać 
wszystkie przepisy prawne, które da­
nej kwestii dotyczą, można stwoizyć 
podstawę prawną do Uchwały.

W chodzim y w  X XI wiek!

70 lat “Staszicówki” 
w Ludwikowie

Szpital Pneumologiczny “Staszicówka” w Ludwikowie 
jest pięknie położony na morenowym wzgórzu pomiędzy je­
ziorami Budzyńskim i Kociołkiem. Warunki klimatyczne i 
urocze otoczenie zadecydowały o utworzeniu tutaj szpitala 
dla leczenia chorób układu oddechowego. Są to najczęściej 
ciężkie przewlekłe schorzenia, a w przypadku gruźlicy 
zakaźne, wymagające intensywnego leczenia farmakolo­
gicznego oraz klimatycznego.

W obrębie kompleksu budynków szpitalnych, znajdują się 
też obiekty z końca XIX wieku. Ze względu na walory archi­
tektoniczne zostały wpisane do Rejestru Zabytków Kultury 
Wielkopolski. Unikatowe są drewniane werandy, które w 
przeszłości stanowiły miejsce leżakowania chorych na 
gruźlicę.

W jubileuszo­
wym roku widzimy 
ten samodzielny 
szpital, odnowio­
ny, wyposażony w 
nowoczesną apara­
turę, a przede 
wszystkim zatrud­
niający wspaniały 
zespół lekarzy, pie­
lęgniarek oraz per­
sonel pomocniczy.
Dla dzieci przeby­
wających w szpita­
lu jest zorganizo­
wane nauczanie z 
zakresu szkoły 
podstawowej.

Od 1965 roku 
dyrektorem jest dr 
Włodzimierz RY- 
SZEWSKI, który 
mimo wielu trud­
ności doskonale 
prowadzi szpital przez prawie połowę okresu jego istnienia. 
Pomaga mu w tym zapewne patron szpitala Stanisław Sta­
szic. Jest to miejsce szczególne, wyjątkowo piękne, służące 
chorym ludziom w najcięższej potrzebie.

BJ
fot. Marek RYBCZYŃSKI

Szkoła  w  D ym aczew ie
Są tam złe warunki nauczania, jedna kla­

sa przedzielona sklejką na dwa pomieszcze­
nia, w których uczą się dzieci szkolne i z 
zerówki. Pozostałe pomieszczenia na parte­
rze zajmują dwie rodziny nauczycielskie. 
Natomiast obszerny strych jest nie zagospo­
darowany. Koordynator oświaty i ZEAS 
przedstawili koncepcję zagospodarowania 
budynku w takim kierunku, żeby polepszyć

warunki nauczania. Parter szkoły zostanie 
rozbudowany w prawo, patrząc od frontu. 
Zagospodarowanie strychu nastąpi w 
późniejszym terminie, bądź na pomieszcze­
nia szkolne, bądź na zamienne mieszkania 
dla nauczycieli z parteru.

Wtedy będzie można myśleć o czterech 
oddziałach nauczania w tej szkole, w kom­
fortowych warunkach na jedną zmianę.

T.K.
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90 lat Banku Spółdzielczego w Mosinie
26 kwietnia br. odbyła się uroczystość jubileuszu 90-lecia działalności ban­

kowej w Mosinie. Było to święto byłych i obecnych pracowników tej instytucji, 
osób związanych z jej działalnością, w tym także klientów. Wśród zaproszonych

Zarządu — pracujących obecnie, a także będących już na emeryturze.
Bank założono w 1907 roku przv osobistym udziale w zebraniu zału* 

skim księdza Piotra WAWRZYNIAKA. Statut sprytnie sporządzono w i 
niemieckim i polskim. Lata 1918-20 cechowała walka o zachowanie pols 
stanu posiadania.

Działalność banku w latach 1920-39 to przystosowanie się do warunków

iego

; kończy „
zaufania społecznego w wyniku niegospodarności ówczesnego dyrektora.

Reaktywowanie działalności placówki po wojnie nastąpiło 16 grudnia 1949 
r. Niestety są to lata kiedy możliwe było ubezwłasnowolnienie samorządu na 
rzecz komisji rewizyjnych. Z mocy obowiązujących ustaw bank stracił możli­

wymi. W  b a n k u  m a c i e r z y s t y m  w  M o s i n i e  p r a c u j e  o k o ł o  5 0  o s ó b .
Kadra to sprawdzeni w wieloletniej praktyce pracownicy oraz personel 

młodszy, zatrudniany sukcesywnie. Wszyscy ci ludzie zaliczyli, bądź przecho­
dzą specjalistyczne szkolenie bankowe. Co roku spora część kadry kierowana 
iest na szkolenie dotyczące zarządzania aktywami i pasywami, gospodarki 
kredytowej — wszystko po to, aby usprawnić obsługę i zminimalizować ryzyko 
kredytowe banku. Szkolenie obejmuje też zagadnienia stosowania informatyki 
w operacjach bankowych. Przyjmowanie nowych pracowników jest wynikiem 
indywidualnej decyzji zatrudniającego. Wyznacza ją poza wykształceniem 
wiele czynników osobowościowych.

Bank prowadzi ponad 25 tysięcy rachunków bankowych klientów, przy 
założeniu, że wielu z nich posiada kilka kont, stąd mniejsza ilość klientów od 
rachunku — kilkanaście tysięcy.

Znacząca część tych klientów posiada swoje rachunki w GBS w Mosinie. 
Nowo powstałe oddziały w Buku, czy Stęszewie obsługują po około tysiąc osób. 
Kondycja banku jest dobra.

Nalconiec roku 1996 bank miał bilans poniżej 1% kredytów nieregularnych, 
przy czym zalicza się do nich zarówno te, które sa w windykacji u komornika, 
jak i te, których spłata raty jest opóźniona o kilka dni. Ten 1% je

jowych i nie pozwalał na samodzielną działalność banku. W tym czasie zarząd 
stanowili Szczepan KLAREK, Janina KOZAK, Stefan JELEWSKI i Henryk 
KOŁTONIAK.

.  .  ? jest dobrym
wynikiem na tle statystyki krajowej, która wykazuje od 2% do 8% kredytów 
nieregularnych w większości banków, ale są i takie, które mają ich ponad 40%. 
Wyniki banku, mimo poniesionych w ostatnich latach dużych wydatków (na 
obsługę nowych terenów, modernizację obiektów, adaptację pomieszczeń i 
wzrastający koszt płac na coraz liczniejszą załogę) sa dobre.

Rok 1996 zamknął się sumą bilansów^ 36,72 min PLN (ponad 367 mld
— - (5.65 bln starych 

1,60 zł (ponad
Za miniony rok bank wypracował zysk, który pozwolił dopisać do funduszy 

własnych taką część, która zabezpiecza fundusze banku przed deprecjonowa­
niem z tytułu inflacji. Wypłacono dywidendy udziałowcom — na co mogło sobie 
pozwolić niewiele banków — w wysokości 25% brutto liczonych od udziałów 
członkowskich na dzień 31 grudnia 1996 r.

Jak każda rozwojowa instytucja mosińska Bank ma plany blisko-średnio i 
dalekosiężne. Podstawowy cel to maksymalne zadowolenie wszystkich stron 
— klientów, jego właścicieli, czyli członków banku i pracowników. Wszystkie 
inne sprawy związane z wypracowaniem nowych form obsługi (według nowej 
nomenklatury: nowych produktów bankowych) stanowią narzędzie do realiza­
cji ww naczelnego celu.

Dyrekcja i Zarząd już myślą o rozwiązaniach natury organizacyjnej, przewi­
dując malejącą tendencję marży finansowej (jako następstwo malejącej infla­
cji).

Kosztem tego samego potencjału i nakładu ludzkiej poracy, przy inwesty­
cjach informatycznych dokonywanych bieżąco, bank chce obsługiwać więcej, 
sprawniej i szybciej. Jest to zresztą podstawowy problem wyłaniający się przed 
wszystkimi instytucjami finansowymi w naszym kraiu.

Życzymy zrealizowania wszystkich ambitnych planów, dużych zysków i 
tylko trafionych kredytów.

Zęby GBS przez następne lata przekładało się na:
G-otówka, B-ezpieczme, S-chowana

T.K.
W następnym okresie (lata 1956-1975) bank podejmuje własną działalność 

oszczędnościową i kredytową, odbudowuje utracone zaufanie społeczne, czyni 
starania o przywrócenie dawnego terenu obsługi (za Wartą. Dymaczewo i inne). 
Bank odzyskuje siedzibę przedwojenną i w 1960 r. dokonuje przebudowy 
obiektu z wyodrębnieniem skarbca i wrzutu nocnego, a w 10 lat później 
przejmuje cały parter, dokonując kolejnej przebudowy.

Przy banku powstaje poradniaprawna. Bank podejmuje działania społeczne, 
organizując konkursy oszczędnościowe z bogatszymi z roku na rok nagrodami. 
Powołuje zespół muzyczny NONA działający w latach 1970-81, znany również 
poza Mosiną. Bank jest organizatorem wycieczek, imprez, przeglądów artysty­
cznych.

W 1973 r. powstaje w Puszczykowie pierwszy oddział filialny banku. Siedziba 
mosińskiej placówki jest za mała. W końcu 1974 roku wykonano wykopy pod 
nowy budynek przy ul. Dworcowej. Budowa ruszyła prawdziwie w czerwcu 
1975 r, a otwarcie obiektu nastąpiło 27 sierpnia 1977 r.

Skrócona powyżej historią doprowadziliśmy czytelnika na ul. Dworcową, 
gdzie spotykamy się do dzisiaj wszyscy, podejmując, wpłacając lub pożyczając 
pieniądze.

Szczegółową historię GBS przedstawił “BM” w numerze 23 z marca 1995 r. 
W nadziei, że ostatnie lata działalności mamy wszyscy w świeżej pamięci, 
przenosimy problemy banku w dzień dzisiejszy, na podstawie wypowiedzi jej 
obecnego dyrektora mgr Przemysława PILARSKIEGO.

P l a c ó w k a  m a c i e r z y s t a  m i e s z c z ą c a  s i ę  w  M o s i n i e  p r z y  u l .  D w o r c o w e j  9  m a  5  
o d d z i a ł ó w :  w  M o s i n i e  p r z y  u l .  D e m b o w s k i e g o ,  w  P u s z c z y k o w i e ,  Ż a b n i e ,  S t ę s z e ­
w i e  i  B u k u  o r a z  p u n k t  k a s o w y  w  B r o d n i c y ,  c z y n n y  2  r a z y  w  t y g o d n i u .  T e  
w s z y s t k i e  p l a c ó w k i  o b s ł u g u j e  p o n a d  7 0  o s ó b ,  ł ą c z n i e  z e  s ł u ż b a m i  s p e c j a l i s t y c z -

Czy to na pewno pożegnanie?
Z wypowiedzi zainteresowanych stron wynika, że nie.
Zainteresowane strony to ksiądz proboszcz Majka, który w dniu 8 

maja serdecznie podziękował organiście Maciejowi KUBACKIEMU 
i żegnał go, zapraszając do dalszych kontaktów z naszą parafią — 
oraz sam Maciej Kubacki, który po 9 latach grania w naszym kościele 
zmienia życiowe plany i pracę. Kiedy przyszedł do Mosiny byt pięt­
nastoletnim, utalentowanym samoukiem. Rozwój jego zdolności mu­
zycznych mogliśmy śledzić z roku na rok. Dzisiaj jako prymus jest 
studentem III roku Akademii Muzycznej w Poznaniu.

Rozstanie było przykre dla wszystkich, również dla Macieja, który 
podejmuje pracę bliżej domu. Obiecał jednak, że będzie w kontakcie 
z Mosiną^ co pozwoliło szybko obetrzeć Izy chórowi kościelnemu i 
zespołowi BEL CANTO, stworzonemu przez mosińskiego organistę. 
Świadomość, że nie mówimy sobie “żegnaj”, lecz “do widzenia” spra­
wiła, że nastrój w “Ogrodach watykańskich” księdza proboszcza był 
słoneczny (nie padało) i serdeczny.

Wszystkiego najlepszego w dalszej pracy. Dobrych organów i bło­
gosławieństwa Bożego.

Wielbicieli talentu M.K. informujemy, że grywa na koncertach 
organowych w poznańskiej Farze, oraz prowadzi audycje muzyczne 
w radiu diecezjalnym na UKF. (T.K.)



Biuletyn Mosiński Czerwiec 1997 Str. 9

Promujemy przedsiębiorczość Czy to garaże w SPZ? NIE! To przebudowa świetlicy 
na salę gimnastyczną

Dzięki księdzu proboszczowi będzie takTak niestety było

URODZENIA zarejestrowane w maju:
Antoni Jan BIELEJEWSKI,
Jan Jakub BLIMEL,
Jarosław Cezary DĘBSKI,
Joanna IDZIAK,
Tomasz JANKOWIAK.
Kamil Aleksander KAZMIERCZAK,
Weronika KONIECZNA,
Anna Maria KOSTRZEWSKA,
Agnieszka MARCZAK,
Marek MORDAK,

Dawid Piotr NOWODCZYŃSKI,
Dagmara Bogumiła PRZYBYLSKA,
Karolina Jadwiga SIKORSKA,
Dawid SMALC,
Adrian Marcin TAŃCULA,
Kamila ZIĘBA,
Wiktoria Kornelia ZIĘTARSKA.

MAŁŻEŃSTWA zarejestrowane w maju
Adam TIM z Jasina z Izabelą CAP z Mosiny 

ZGONY zarejestrowane w maju
Martyna PALM 1. 94 (Mosina),
Czesław JĘDRZEJCZAK 1. 54 (Sasinowo), 
Albina M ATUSZCZAK1. 84 (Pecna),
Stefania KABAT 1. 72 (Mosina),
Piotr MEISNER 1. 40 (Nowinki),
Weronika ŻAK 1. 85 (Drużyna),
Stefania LO SIA K 1. 85 (Mosina),
Michalina KWOCZ 1. 87 (Wiórek),
Zygmunt MICHAŁOWSKI 1. 74 (Daszewice), 
Ludwik KOWALSKI 1. 88 (Łężek),
Zbigniew OLEJNICZAK 1. 68 (Krosinko), 
Krzysztof STRĘK1. 42 (Poznań),
Helena NORBERCIAK 1. 94 (Poznań).
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Czekając na telefon (c.d.)
11 czerwca br. odbyło się, pod przewodnic­
twem zastępcy burmistrza Huberta PRA­
ŁATA, spotkanie mieszkańców, czekają­
cych na telefon z przedstawicielami TPSA.

Co ustalono na tym spotkaniu?
Po burzliwej dyskusji zebrani zgodzili się na utworzenie 

jednego wspólnego komitetu dla 1600 osób, którym przyzna­
no w tym roku telefon. Poprzednio 2 obszary Mosiny nie 
zawiązały żadnego komitetu. Jeden to tzw. Stare Miasto, a 
więc ulice: Spokojna, Kościelna, Kolejowa, Dworcowa, 
Śremska, Farbiarska, Plac 20 Października, drugi to Nowe 
Krosna.

Przydzieliliśmy poszczególne ulice komitetom już istnie­
jącym. Centrum przekazaliśmy Komitetowi Nr 6, któremu 
przewodniczy pan Fiszer. Ulice leżące na południe od Śrem- 
skiej do ulicy Mostowej, zostały wchłonięte przez grupę 
działającą na terenie Krosna.

Co na tym zyskują mieszkańcy, a co telekomunika­
cja?

Mówiłem już poprzednio, że uczestnicy grup kontrahenc- 
kich mogą ogłosić konkurs na wykonawcę przyłączy, co 
nieraz znacznie obniża koszty poniesione przez TPSA. Zbie­
ranie pieniędzy w ratach miesięcznych ułatwia mieszkań­
com wyłożenie na końcu całej żądanej kwoty, z drugiej jest 
bardzo wygodne dla telekomunikacji. Komitety otrzymują 
listę zatytułowaną: “Deklaracja przystąpienia do grupy kon- 
trahenckiej”. Tam trzeba wpisać nazwisko osoby figurującej 
na liście TPSA wraz z numerem, adres, numer dowodu 
osobistego i uzyskać podpis osoby akceptującej przyznanie 
je j telefonu. Telekomunikacja wkroczy dopiero w momencie 
podpisania umowy.

Czy są osoby, które zrezygnowały z telefonu?
Do tego momentu mamy około 40 takich mieszkańców. 

Jednak przydzielenie tych numerów nadal będzie zależało 
od TPSA, a nie Urzędu. Kryterium decydującym o przyzna­
niu telefonu będzie nadal czas oczekiwania. My pragnęli­
śmy, aby otrzymali je  mieszkańcy Drużyny i Nowinek, którzy 
zawiązali komitety już w '91 r. —  niestety, rozwiązały się, 
potem reaktywowały, nie dopilnowały kontaktów z tele­
komunikacją. Dlatego, chociaż w komitecie było przeszło 100 
osób, tylko 22 otrzymały telefony. Telekomunikacja zgodziła 
się jedynie na zainstalowanie w tych 2 wioskach 3 automa­
tów ogólnodostępnych.

Co z tymi, którzy nie zechcą uczestniczyć w komi­
tecie?

Regulamin wewnętrzny TPSA mówi, że jeżeli koszt przy­
łączenia (a można w te koszty włączyć koszt kabla głównego) 
przekroczy w mieście 300 dolarów, a na wsi 500, telekomu­
nikacja ma prawo odmówić realizacji takiej inwestycji.

Pewne obszary naszej gminy nie zostały jednak przyłączo­
ne do komitetów: Ludwikowo, Jeziory, Zabinko (1 numer), 
Sowinki (1), Baranówko (1), Krajkowo (2), Baranowo. Trze­
ba wspomnieć, że telefonizacja Krajkowa zakończyła się w 
roku '95 —  w szafce jest miejsce na przyłączenie nowych 
numerów.

Z.M.

Podatek od psów
Rada Miejska Mosiny wystąpiła w grudniu ubiegłego 

roku do Sejmiku Samorządowego Województwa Poznań­
skiego z rezolucją w sprawie zniesienia podatków od 
posiadania psów.

Uzasadnienie
Podatek od posiadania psów jest w naszym przekona­

niu podatkiem zbędnym. Z jednej strony ściągalność i 
kontrola płacenia podatku nie ma umocowania prawne­
go — z drugiej strony może i dobrze, gdyż w przypadku 
uregulowania tych kwestii naraziłoby organy gminy na 
dezaprobatę społeczną wraz z ośmieszeniem samorządu.

Ponadto zauważamy, że uchwalenie podatku od posia­
dania psa wywołuje u niektórych osób reakcję polegającą 
na pozbywaniu się przyjaciela wywożąc go na teren innej 
gminy i tam pozostawiając.

Nie trudno się domyśleć, że takie praktyki zagrażają 
bezpieczeństwu ludzi. Ostatnim argumentem przema­
wiającym za zniesieniem podatku jest coroczny mini­
malny z tego tytułu wpływ do budżetu gminy.

Sejmik Samorządowy rozesłał pisma informujące o 
naszej rezolucji do wszystkich rad gmin na terenie woj. 
poznańskiego, aby i one wypowiedziały się w tej sprawie. 
Informujemy o tym, aby osoby zainteresowane tematem 
mogły zorientować się jak toczy się sprawa.

Sprawy Nowego Krosna
13 czerwca br. odbyło się w świetlicy GS zebranie Komitetu 

Osiedlowego Nr 5, poświęcone zagadnieniom kanalizacji, telefo­
nizacji i ochrony zdrowia.

Zebranie otworzył Kazimierz DOBRY— przewodniczący Komitetu. Spra­
wy związane z kanalizacją przybliżyła mieszkańcom Maria WYZUJ — 
kierownik referatu inwestycji w Urzędzie.

Oświadczyła, że pierwszym warunkiem wejścia do sieci kanalizacyjnej 
jest sporządzenie odpowiedniej dokumentacji. Projektant starał się znaleźć 
dla mieszkańców odpowiednie rozwiązanie wchodząc przyłączem bezpo­
średnio do studni, względnie szukając korzystnego połączenia z sąsiadem.

Drugim warunkiem jest wpłacenie na konto gminy na rzecz Funduszu 
Ochrony Środowiska 416 zł. Do 30 listopada podana kwota nie zmieni się. 
Od grudnia będzie wynosiła 487 zł, a od kwietnia ulegnie dalszej rewalory­
zacji. Z tej kwoty zasilane będą budowy kanalizacji i sieci gazowych. W 
przyszłym roku tę darowiznę należy odliczyć od podatku, przy rozliczaniu 
się z Urzędem Skarbowym.

Z ramienia gminy funkcję pełnomocnika do spraw budowy przyłączy 
kanalizacyjnych, a także inspektora nadzoru nad tymi robotami pełni 
Zbigniew TEODORCZYK. Każdy wykonawca musi z nim uzgodnić budowę 
przyłącza. Chodzi o to, aby uniknąć całkowitego zamknięcia pewnych ulic 
—  trzeba przecież zapewnić dojazd karetce pogotowia bądź straży pożarnej.

Jeżeli jest bezpośrednie połączenie kanalika do studni rewizyjnej można 
stosować studzienki z tworzywa sztucznego, wykonywane w Buku. Doku­
mentacja przewiduje też adaptację posiadanych już szamb na studzienki.

Przyłącze można wykonywać w trakcie budowy kanału, ale korzystać 
będzie można z niego dopiero po odebraniu wszystkich kolektorów do 
eksploatacji.

Pan Teodorczyk ostrzegał, aby nie wybierać wykonawców przypadko­
wych, którzy po wykonaniu roboty biorą pieniądze i ulatniają się. Przedsię­
biorcy miejscowi dają trzyletnią gwarancję na wykonaną pracę. W najbliż­
szym czasie zostanie ogłoszony wynik przetargu na wykonanie robót kana­
lizacyjnych na terenie Nowego Krosna i być może wykonawca będzie rów­
nież budował przykanaliki. W przeciwnym przypadku można zrobić mini- 
przetarg wśród miejscowych przedsiębiorców.

Radny Szponar zapewnił, że nad wszystkimi pracami i wydatkami będzie 
czuwał komitet kanalizacji, mimo, że na razie pan Szostak odszedł ze 
stanowiska przewodniczącego tego komitetu. Zastępuje go pani Potocka.

W sprawie telefonizacji zabrał głos Hubert PRAŁAT —  zastępca burmi­
strza. TPSA instaluje na terenie gminy (po lewej stronie Warty) 1603 
numery telefonów dla tych, którzy zgłosili wniosek przed czerwcem 96 roku. 
Stała, bezzwrotna opłata wynosi 428 zł. Jeżeli zgodnie z dokumentacją koszt 
przyłącza wyniesie 1000 zł, to użytkownik dopłaca 572 zł. Ta dopłacona 
kwota zostanie mu zwrócona w ciągu 4 lat “w impulsach”. Koszt impulsu 
nie ulega rewaloryzacji i określa się go w dniu włączenia telefonu.

Na terenie Nowego Krosna nie zawiązał się żaden komitet telefonizacji. 
Na zebraniu mieszkańców gminy oczekujących na telefon dokonano podzia­
łu tych obszarów, które takich komitetów dotychczas nie posiadały, włącza­
jąc je  do komitetów już istniejących. Stąd Nowe Krosna mają obecnie swój 
komitet na terenie Krosna.

Dokumentacja, z uwzględnieniem kosztów, będzie sporządzana na prze­
łomie sierpnia i września. Komitet ogłosi wówczas konkurs na wykonawcę 
przyłączy i może się okazać, że udział mieszkańców w kosztach będzie 
mniejszy, niżby to wynikało z kosztorysu sporządzonego przez TPSA.

Dalszych informacji udzielił zebranym przewodniczący komitetu telefo­
nizacji z Krosna pan Mirosław.

W Kubie Rolnika w Krosnach będą od godz. 18 pełnili dyżury członkowie 
tego komitetu. Każdy otrzymujący telefon musi zjawić się tam osobiście z 
dowodem osobistym, sprawdzić zgodność numeru, podpisać deklarację przy­
stąpienia do komitetu i zgody na przyjęcie telefonu. Jeżeli nie zechce zapisać 
się do komitetu, będzie musiał prowadzić sam korespondencję z TPSA.

W Krośnie każdy członek komitetu wpłaci! już 500 zł. Tb samo winni 
uczynić nowi członkowie.

Może zdarzyć się, że pewnej rodzinie, w której ojciec, matka i syn złożyli 
osobne podania, przyznano 3 telefony. Można przyjąć je  i zapłacić za wszy­
stkie trzy, względnie zrezygnować, wypisując odpowiednie oświadczenie.

Następny cykl telefonizacji przewiduje się na przełomie 98/99 roku. Do 
roku 2002 będzie w Mosinie 12 tysięcy numerów.

Z kolei, na wniosek pana Dobrego, zebrani uchwalili, że budżetem prze­
widzianym przez Urząd dla Komitetu Osiedlowego (2,5 tys. zl) będzie 
dysponował Zarząd Komitetu, który dokona rozliczenia na końcu roku.

Zebrani byli zaniepokojeni sytuacją w Ośrodku Zdrowia. Hubert PRA­
ŁAT wyjaśnił, że w tej sprawie burmistrz —  Jan KAŁUZIŃSKI i zastępca 
Stanisław BARĆ spotkali się z z-cą wojewody i lekarzem wojewódzkim. 
Pełna informacja o tym spotkaniu ukaże się w najbliższym numerze “BM”.

Pan Szponar poruszył sprawę budowy zakładu uszlachetniania stali Jana 
KARASIŃSKIEGO, powtarzając zarzuty stawiane w piśmie z dnia 3.06. br. 
skierowane do Urzędu Wojewódzkiego, miejscowego i kilku innych instytu­
cji-

Przedstawiciel “BM” oświadczył, że na wniosek czytelników badał tę 
kwestię i po zasięgnięciu opinii rzeczoznawców, nie powiązanych z żadną ze 
stron, nie zgadza się z przedstawionymi zarzutami.

Jan MARCINIAK, abstrahując od omawianej sprawy, prosił zebranych 
by przy podpisywaniu apeli bądź protestów wysłuchali najpierw opinii obu 
stron.

Zbigniew MICZKO
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W rogalińskiej pasiece
Za chaszczami i żywopłotem okalającym mają­
tek Rogalin od południowej strony, stoi rząd uli, 
duża pasieka Czesława LINKE z Mosiny. Właś­
nie tutaj 4 maja br. zebrali się pszczelarze z 
Mosińsko-Puszczykowskiego Koła, żeby omó­
wić najważniejsze sprawy organizacyjne i po­
rozmawiać o swoich “bartniczych” kłopotach i 
radościach.

Pszczelarstwo jest bowiem bardzo starym zajęciem czło­
wieka i w zasadzie przetrwało do obecnych czasów w nie­
zmienionej formie. Biologiczny rytm życia pszczół określa 
pozyskiwanie przez człowieka miodu i zabiegi pomagające 
przetrwać rojom i zgromadzić jak najwięcej pożytku. Praca 
pszczelarza jest po prostu pasją.

Wśród majowej zieleni i wiosennych kwiatów ustawiono 
stoły ze wspaniałymi domowymi wypiekami. Pszczelarze 
przybyli z całymi rodzinami. Przy stole zasiedli również 
zaproszeni goście: Jan KAŁUZIŃSKI, burmistrz Mosiny, 
Krzysztof PASZKOWSKI, zastępca burmistrza Puszczyko­
wa, Jan POLOWCZYK, prezes Wojewódzkiego Związku 
Pszczelarzy, oraz Zdzisław MIKOŁAJCZAK, przewodniczą­
cy Fundacji Ekologicznej.

Okazało się, że mimo ciężkich warunków klimatycznych 
pszczoły przezimowały dobrze, a dla pszczelarzy bardzo 
owocne okazały się szkolenia w Sielinku.

Rok bieżący jest bogaty w pszczelarskie uroczystości. 
Odbędzie się Międzynarodowy Kongres Pszczelarski w Bel­
gii oraz tradycyjne Ogólnopolskie Dni Pszczelarza.

Również w tym roku nasze Koło będzie obchodziło jubi­
leusz 70-lecia istnienia. Uroczystości odbędą się tradycyjnie 
w okolicy dnia św. Ambrożego patrona pszczelarzy, to jest 30 
listopada, kiedy to zostanie także poświęcony pszczelarski 
sztandar.

Na majowym spotkaniu Zdzisław Mikołajczak wygłosił 
bardzo ciekawą prelekcję na temat mikroekologii. Była je­
szcze loteria fantowa, wspaniała grochówka, dużo serdecz­
ności i przyjacielskich pogwarek. Spotkanie zakończyło się 
zwiedzaniem naszej nowej oczyszczalni.

BJ

“Majówka ’97”
17 maja boisko Szkoły Podstawowej w  Pecnej stało się 
miejscem wspaniałej imprezy trwąjącej aż 10 godzin, 
a zdaniem większości jeszcze zbyt krótkiej.

O godz. 15 zaczęły się różnorodne zawody sportowe dla 
dzieci, m.in. wyścigi w workach, przeciąganie liny i wyścig 
kolarski. Równocześnie uczniowie klas młodszych mogli wy­
kazać się swoimi zdolnościami artystycznymi, biorąc udział 
w konkursie rysunkowym na asfalcie. Mecz piłki nożnej 
między uczniami a dorosłymi zgromadził dużą rzeszę kibiców.

O godz. 18 odbył się przepiękny koncert w wykonaniu 
orkiestry ZHP z Mosiny. Potem uczniowie w programie arty­
stycznym złożyli życzenia swoim mamom z okazji zbliżające­
go się Święta Matki.

Wszyscy zebrani mogli również wspólnie z chórem szkol­
nym zaśpiewać piosenki harcerskie i biesiadne.

Ważnym punktem programu było oficjalne otwarcie kortu 
tenisowego, którego dokonali: Roman MICHALAK inicjator 
budowy boiska i ówczesny przewodniczący Komitetu Rodzi­
cielskiego, Marianna ŻABIŃSKA dyrektor szkoły i Mariusz 
SKRZYPCZAK przewodniczący Rady Rodziców.

Od godz. 20 do 24 trwała zabawa taneczna przy ognisku, 
gromadząc dużą część mieszkańców wsi i okolicy. Nie zabrak­
ło też stoisk z książkami i różnymi artykułami, ze sprzedaży 
których dochód przeznaczono na potrzeby szkoły.

V Przegląd Twórczości Artystycznej 
Dzieci Specjalnej Troski
Odbył się w dniach 23-25 maja br. Był to piąty jubileu­
szowy przegląd organizowany przez Stowarzyszenie 
Przyjaciół Dzieci Specjalnej Troski w Mosinie, pod 
patronatem w ojewody poznańskiego.

Organizatorzy, ale przede wszystkim dzieci — uczestnicy 
przeglądu zawiedli się na Jolancie KWAŚNIEWSKIEJ, która 
odmówiła patronowania tej imprezie, usprawiedliwiając się

obowiązkami reprezentacyjny­
mi. Uczestniczyły 23 
zespoły z różnych 
szkół, organizacji i 
ośrodków wychowaw­
czych z terenu całego 
kraju. Cztery zespoły 
brały udział w przeglą­
dzie po raz piąty.

Program przewidy­
wał prezentacje zespo­
łów, dyskotekę, rajd tu­
rystyczno-ekologiczny 
oraz dużo osobistych 
kontaktów pomiędzy 
uczestnikami podczas 
trzydniowego pobytu 
w Mosinie.

Przegląd odbywał

Zorganizowanie tak wspaniałej imprezy stało się możliwe 
dzięki pomocy sponsorów — firmy państwa: S. Budzińskiego, 
E. Ńowickiej, B. Jezierskiego, R. Czaińskiego z Mosiny, M. 
Skrzypczaka, M. S. Żabińskich, H. J. Wróblów, K. K. Jujków, 
właścicielom sklepu spożywczego przy dworcu PKP, panom 
Ratajczakom i D. J. R. Przybylskiemu oraz grającej nieod­
płatnie orkiestrze ZHP.

Pani Dyrektor i organizatorzy składają wszystkim serde­
czne podziękowania!

Barbara CZAIŃSKA

się na boisku szkolnym oraz w sali gimnastycznej 
WÓDZ, a internat stał się domem dla uczestników 
przez trzy dni trwania imprezy.

B.J.

D R U G IE  S K R Z Y D Ł O  
O Ś R O D K A  K U L T U R Y

Budowa tej części Ośrodka została zakończona w 1988 r. Od tego 
czasu dzieje się tam niewiele. Szkoda tak dużej, nie wykorzystanej 
powierzchni. Przed dwoma tygodniami Zarząd wspólnie z dyrekcją 
OK i grupą lekarzy (z dr Andrusiakiem na czele), który będzie 
dzierżawi! od gminy parter tego budynku wraz z częścią piwnicy, 
podjął decyzję o powołaniu biura projektowego (konkretnie FILAR z 
Leszna), która przedłoży koncepcję adaptacyjnych zmian projekto­
wych. Po zaakceptowaniu ich przez wszystkie ww. zainteresowane 
strony nastąpi realizacja zamówienia, prawdopodobnie w 1998 r. W 
roku bieżącym gmina chce dla zabezpieczenia tych planów wyasyg­
nować z budżetu środki, które pozwolą na konserwację dachu i
opierzeń oraz wykonanie izolacji i wylanie posadzek w części piwni­
cznej.

Większa część piwnic zostanie prawdopodobnie wystawiona na 
przetarg dla drobnych usługodawców lub przedsiębiorców, względnie 
udostępniona stowarzyszeniom, bądź organizacjom społecznym.
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Zawody sportowo-pożarnicze w Radzewicach
szczególnych grupach wiekowychOdbyły się 17 maja br. na łące 

która stanowi teren ćwiczeń dla 
strażaków. W  zawodach wzięły 
udział wszystkie drużyny OSP z te­
renu gminy bez OSP z Mosiny, ale 
za to z drużyną OSP z Głuszyny. 
Zawody przeprowadzono w po-

Po zaciętej, prawdziwie sportowej 
rywalizacji ustalono kolejność zdo­
bytych miejsc.

Juniorki do 15 lat —  Radzewice; 
do 18 lat —  Żabinko.

Juniorzy do 15 lat —  Pecna —  I,

Nowinki —  II, Żabinko —  III, Ra­
dzewice —  IV, Krajkowo —  V; do 18 
lat —  Pecna —  I, Krajkowo —  II, 
Żabinko —  III.

Seniorzy —  Krajkowo —  I (53 
sek.), Radzewice —  II (54 sek.), No­
winki —  III (59 sek.), Żabinko —  IV 
(61 sek.), Głuszyna —  V  (66 sek.), 
Pecna —  VI (67 sek.).

Zawody sędziowali: st. kpt. Ma­
rian Przewoźniak, kęmendant Ko­
mendy Rejonowej w  Środzie Wlkp., 
wraz z zastępcą bryg. Olesiakiem, 
kpt. Stypiński dowódca JRG Śrem, 
st. kpt. Ciszewski szef wydziału 
prewencji KR w Środzie Wlkp., st. 
asp. Niwiński zastępca dowódcy 
JRG Śrem oraz asp. sztabowy Wac­
ław Zajączkowski dowódca JRG 
Luboń przeds. PSP.

Nagrody zawodnikom wręczał 
Andrzej SZYMCZAK, prezes Za­
rządu Miejsko-Gminnego Związku 
Ochotniczych Straży Pożarnych w 
Mosinie.

Nagrodą dla wszystkich —  zmę­
czonych strażaków i licznych gości 
była smaczna grochówka.

BJ
_________ fot. Marek RYBCZYŃSKI

Obóz trampkarzy w
Był to już trzeci wyjazd mosińskich trampkarzy —  

po Świnoujściu w 1995 r. i Holandii w 1996 r. W  tym 
roku było Śąrbinowo. W  maju na zaproszenie Przemy­
sława KWAŚNIEWSKIEGO do Ośrodka Wczasowego 
“Luboń” wyjechała grupa trampkarzy młodszych: 24 
zawodników, trener oraz dwóch opiekunów.

Tygodniowy pobyt miał charakter obozu kondycyj­
nego. Program dnia przewidywał rano rozgrzewkę na 
plaży, po śniadaniu trening, po obiedzie sparring mię­
dzy drużynami, a wieczorem do wyboru: tenis stołowy, 
bilard lub dyskoteka. W  dni deszczowe do dyspozycji 
była siłownia.

Sarbinowie
Dużą przyjemnością była wycieczka do Kołobrzegu 

z przejażdżką statkiem po morzu i zwiedzaniem latarni 
morskiej w Gąskach. Koszty przejazdu autobusem po­
krył K u b  i Urząd Miasta. Panu Kwaśniewskiemu i 
władzom samorządowym Mosiny w imieniu uczestni­
ków składamy serdeczne podziękowania za kolejną 
udaną imprezę dla młodych piłkarzy.

Takie działania, a także zimowe półkolonie, spowo­
dowały duży napływ młodzieży do klubu. W  tej chwili 
na treningi przychodzi ponad stu trampkarzy, którymi 
zajmuje się dwóch trenerów i w  wolnych chwilach go­
spodarz boiska. Według opinii gospodarza pana Gra­

barczyka trampkarzy będzie przy­
bywać, gdyż obydwie drużyny od 
przyszłego sezonu będą grały w li­
dze.

W tej sytuacji na klub spadł cię­
żar zapewnienia opieki nad liczną 
grupą młodzieży oraz stworzenie 
warunków do trenowania.

Czy klub poradzi sobie z tym pro­
blemem? Potrzeba trzech trenerów i 
co najmniej jeszcze jednej płyty tre­
ningowej. W innym wypadku część 
młodzieży pozostanie bez możliwo­
ści uprawiania sportu.

Korzystając z okazji zwracam się 
z prośbą do mieszkańców gminy Mo­
sina o pomoc w rozwiązaniu tego 
problemu.

Lech JABŁOŃSKI
—  opiekun drużyny 

trampkarzy młodszych
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Dzień Sportu w Szkole Podstawowej Nr 1
7 czerwca na boisku szkolnym i 
w sali gimnastycznej odbyły się 
zawody i zabawy sportowe dla 
uczniów “Jedynki”.

Turnieje gier zespołowych: ko­
szykówka dla dziewcząt i chłopców 
klas IV-VI, piłka nożna dla chło­
pców klas V-VI, piłka siatkowa dla 
dziewcząt i chłopców klas VII i VIII.

Na konkurencje indywidualne 
złożyły się: slalom rowerowy, odbi­
cia górne piłki siatkowej w kole, 
wędkowanie, strzał do bramki ki­
jem  hokejowym, strzał do bramki 
piłką nożną.

Dzieci, Komitet Rodzicielski, 
Dyrekcja i Nauczyciele Szkoły 
Podstawowej Nr 1 w Mosinie 
składają najserdeczniejsze po­
dziękowania: Teresie STRZE­
LECKIEJ — “Tessa” Komorniki, Li­
dii i Andrzejowi WALENCIAKOM z 
Piekarni w Krośnie, Iwonie i Lesz­
kowi SZCZUROWSKIM z Zakładu

Krawieckiego w Mosinie, Jerzemu 
BOLEWSKIEMU i Piotrowi CIE- 
ŚLEWICZOWI z PPH “Szał” w Pu­
szczykowie, Andrzejowi CHMIE- 
LARZOWI z Zakładu Cukiernicze­
go w Mosinie, Edmundowi IDKO- 
WIAKOWI —  “Idmar” Mosina, Ja­
nowi PRZĄDCE z Zakładu Cukier­
niczego w Mosinie, Eugeniuszowi 
STYLE —  “Espol” Krosinko, Grze­

gorzowi WAPNIARSKIEMU —  
“Tavago” Puszczykowo, Bronisła­
wowi BOBROWSKIEMU z Zakła­
du Mechaniki Pojazdowej w Mosi­
nie, za okazanie serca i hojności 
w sponsorowaniu obchodów 
Międzynarodowego Dnia Dzie­
cka i Dnia Sportu.

B.J.

SPORT I ZABAWA
2 czerwca br. na terenie obiektu sportowego “SPORT — JEDYNKA 
— MOSINA” odbył się finał zawodów sportowych “Sport i zabawa” 
dla uczniów z klas od I do III z całej gminy.

W  zawodach uczestniczyło sześć 
najlepszych zespołów wyłonionych 
w półfinałach, które rozegrały się 14 
i 15 maja.

Głównym celem zawodów była 
zabawa dla dzieci połączona z rywa­
lizacją sportową. Najmłodsi ucznio­
wie szkół naszej gminy mogli 
sprawdzić swoje umiejętności spor­
towe.

Uzyskano następujące wyniki w 
tej ambitnej rywalizacji:

1. SP Nr 1 Mosina —  95 pkt.
2. SP w Daszewicach —  82 pkt.
3. SP Nr 2 Mosina —  78 pkt.
4. SP w Pecnej —  68 pkt.
5. SP w Czapurach —  55 pkt.
6. SP w Krośnie —  42 pkt.

M.D.
fot. Marek RYBCZYŃSKI

4
n S F O IT T  -  Je d y n k a .

77 62-050 Mosina, ul. Szkolna 1, tel. (0-61) 132-239 w. 7

Możliwość zwiedzania oczyszczalni
Szanowni Mieszkańcy Mosiny i Gminy,
wzorem innych instytucji organizujemy “dzień otwartych 

dni”. W  naszym przypadku będą to “otwarte drzwi oczyszcza­
lni”.

Zapraszamy zainteresowanych w sobotę 12 lipca br. od 
godz. 9 do 12 na teren oczyszczalni (parking przed główną 
bramą).

Dla osób nie posiadających własnego środka lokomocji 
będzie podstawiony autobus  —  odjazd o godz. 9 sprzed Urzę­
du Miejskiego.

Serdecznie zapraszam w imieniu Zarządu Miejskiego
Jan KAŁUŻ IŃSKI 

Burmistrz

PRYWATNY
GABINET PSYCHIATRYCZNY

lek. psychiatra 
Alicja Gołąb

przyjmuje: wtorek 17-18
MOSINA, UL. ŚREM SKA14

leczenie:
nerwic, psychoz, 

bezsenności,
depresji i stanów lękowych
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NIEMIECKU KUCHNI* W POLSKICH 
| ]  0 0  P0JE0YŃC2EJ S2AFKI0 0  CAŁEOO

PBirekt pw m - womi-

CHCESZ SIĘ P02BYĆ STAREJ KUCHNI ŻEBY NOWĄ KUPIĆ
S ko n ta k tu j s ię  z nam i. Twoją przy jm iem y d la  
po trzebu jących , a przy zakup ie  Naszej Kuchni

DOPŁACIMY TOSIE DO 5 0 0 IV .

Mosina k/Poznania, ul. Gałczyńskiego 8, tel. 0602 311-280,

Przychodnia zdrowia
m MEDICA S.C.
Pragnie objąć stalą opieką 

osoby obłożnie chore, 
w podeszłym wieku, 
samotne, wymagające 
ciągłego nadzoru medycznego

Zainteresowanych prosimy 
o zgłoszenia w przychodni 
-  pokój nr 105 
_________________ J. K u p k a

H U R T O W N IA

płyty w iórowe lam inowane 
- cięcie na w ym iar 

m- boazerię św ierkową, sosnow ą 
<•* listwy wykończeniowe 

osłony grzejnikowe 
*  płotki ogrodzeniowe

P u s z c z y k ó w k o , u l. S ł o w a c k i e g o  8 
( b o c z n a  o d  u l. F ie d le r a )  

te l. (0 -6 0 2 ) 2 8 6 -3 2 8 , 
te l. g r z e c z n . 1 3 3 - 9 2 7

P r z y j m i e m y  u c z n i ó w

„RENOMA”
Agencja Pośrednictwa

m g r Jó ze f P ilśn iak  

Mosina
ul. Gałczyńskiego 4 
tel. (0-61) 132-153
p o s z u k u j e :

d zia łek , d om ów  
i m ie szk a ń  w  M osin ie

Drzewka
i krzewy ozdobne

u  p r o d u c e n t a
Piotr Wojnowski 

Puszczykowo 
ul. Lipowa 10

(wejście od Szosy Mosińskiej) 
tel. 133-226

Kupującym nasze drzewka 
doradzamy gratis

BIURO RACHUNKOWE
mgr Elżbieta Tomczak 
Mosina, ul. Bukowa 15 
tel. 139-323
* Księgi przychodów i rozcho­

dów
* Ewidencja VAT
* Ewidencja ryczałtu
* Rozliczenia roczne PIT
* Rozliczenia ZUS

_■ DOI OD W
— REDAKCJI

Obszerne wyjaśnienie 
dla pana G.W. z Krosin- 
ka dotyczące Straży 
Miejskiej zamieścimy 
w następnym nume­
rze.

NAGRODA
za dobre świadectwo! 

Szkółka tenisowa na Słowacji 
17 — 31.07.97 r.

Tenis, basen. 
Wycieczki po Słowacji. 

Tanio! Tel. 136-293
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Lekarz stomatolog 
Danuta SŁODKOWSKA

zaprasza do swego gabinetu 
od poniedziałku do czwartku 

od godziny 16
MOSINA, UL. JARZYNOWA 11 

(od Leszczyńskiej w bok)
W  136-116

kompleksowe leczenie stomatologiczne 
profilaktyka przeciwpróchnicowa 
- lakierowanie zębów 
laseroterapia (paradontoza)

protezy szkieletowe 
(klamrowe i bezklamrowe) 
protezy całkowite 
- także natychmiastowe 

Oł korony i mostki 
porcelanowe

RENTGEN STOMATOLOGICZNY

Jesteśmy z Państwem już od 6 lat!

P C U
ROLETY ZEWNĘTRZNE

DEPAWR A T Y R A T Y

62-040 Puszczykowo 
ul. Poznańska 73 

tel./fax (0-61) 133-986
»Zawsze ciepło, zawsze cicho, zawsze przyjemnie«

JUZ TCRflZ POMYŚL O ZIMIE! 
Sezonowo sprzedaż

/ 0 \

po obniżonych cenach
Korzystno sprzedaż ratalna
PRZCDSięeiORSTU lO UIICLORRRNŻOUJC 

S ta n is ła w  K o p a ć  
KRO SN O , ul. G łó w n a  1 0 8  

r a d io t e la fo n  ce n t . 9 7 5  
w e w . 2 0 5 - 8 3 3

M ATERIAŁY
BUDOW LANE m

CEMENT 
WAPNO 
GIPS 
TYNKI 
FUGI 
KLEJE

SYSTEMY DOCIEPLEŃ BUDYNKÓW

CEGŁY
PUSTAKI

SZCZELINOWE
KRATÓWKA
SIPOREX
KLINKIER

DACHÓWKA
CERAMICZNA

OKAPINKI
STYROPIAN
WEŁNA

MINERALNA

PRZEDSIĘBIORSTWO HANDLOWE
M.E. DERA

KROSINKO, ul. Wiejska 3 
62-050 M O S I N A

teł. (0-61) 136-377 
tel./fax (0-61) 136-381 

czynne od 8 do 17, w soboty od 8 do 13

p .h . AGROL
R0GALINEK, ul. Północna 6 

Tel.: 138-316 
oferuje:

•a* części do ciągników 
i maszyn rolniczych 

w  łożyska, elektrody, 
sznurek, filtry, 
żarówki samochodowe

ZAPRASZAMY 
w godzinach od 9 do 17

r~ -------------  — — \

WSZYSTKIE OKNA 
W JEDNYM MIEJSCU

SPRZEDAŻ * MONTAŻ * SERWIS 

P C V
A L U M I N I U M

D R E W N O
PARAPETY PCV * ALU* MARMUR 
R O LEIY , BRAMY ROLOWANE 
DRZWI WEW. DREWNIANE

RABAT ZIMOWY ♦  ŁUTY
♦ MARZEC
♦  KWIECIEŃ

doradztwo, fachowa obsługa m _ _ _ _ _ _ _ _ _
gwarantowana długoletnią praktyką ł \ — -HBKMWMK

RATY i" ;

PUSZCZYKOWO
L M B  MSKSSftcN#* 

«***•“ ■'*
UL. CHABROWA 12 ■

IW  '

te!. 0 -90  604-530 ■
V ____________Z

phu » S A R E X «
(oferuje
i Meble kuchenne »na miarę«
; (pomiar, projekt, montaż)
Drzwi i blaty kuchenne

md oraz
W CENACH PROMOCYJNYCH

♦  Panele boazeryjne MDF 
H i  Panele podłogowe 

fgwarancja 10 lat,
[ścieralność od 6 do 9 tys. cykli 
| Elementy wykończeniowe

MOSINA
u l .  Wysoka 28
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PRYWATNY GABINET LEKARSKI
Mosina, ul. Śremska 14

LEK. MED. ZBIGNIEW ANDRUSIAK 
- specjalista chorób wewnętrznych

Uprzejmie informuję zainteresowanych 
pacjentów o zmianie godzin przyjęć 

w gabinecie lekarskim internistycznym, 
z  powodu rozpoczęcia 

specjalizacji w medycynie rodzinnej

Od kwietnia 1997 r. gabinet czynny: 
w poniedziałki, środy, czwartki, 

piątki od 16 do 18;
wizyty domowe po uzgodnieniu telefonicznym, 

tel. 13-62-06 
lub tel. GSM 0-602263091

W związku z  zaistniałymi zmianami 
w podstawowej opiece zdrowotnej, 
których to nie byłem inicjatorem, 
pragnę umożliwić dotychczasowym 
moim pacjentom dalsze korzystanie 
ze świadczeń moiego prywatnego 
gabinetu, uprowadzając znaczące 
zniżki (50 %) dla emerytów i wszystkich 
osób, które ukończyły 65 lat

__________________Z b ig n ie w  A n d r u s ia k

Nowo otwarta 
HURTOWNIA 

WIELOBRANŻOWA
CEN Y KON KUREN CYJN E!

poleca:
m ateriały b u d o w la n e , p o z b ru k , 

e le k tryczn e , o g ro d ze n ia , siatki, bram y, 
nasiona z b ó ż , n a w o z y , szn urki 

rolnicze i inn e

Zapraszamy codziennie 
od 7 do 17 

Krosinko k. Mosiny 
ul. Wiejska 33 
tei. 136-408

Transport całosamochodowy 
GRATIS na plac budowy 

w  promieniu 15 km 
np. S1PQREX 2 4 , 4 , 0 7  +  VAT

• UWAGA!
/  M a te r ia ły  b u d o w la n e  

/  n a  ra ty

DOCIEPLANIE BUD
w systemie 

ATLAS
i HENKEL-CERESIT

CENY NETTO HURT I DETAL 
TANIO

Polecamy:

• styropian Mł 20 - 93,50 m1
•  styropian M*20

- frezowany * 105,50 m*
•  klej STOPTER K-20-25 kg/26,16
•  siatka kanadyjska, niemiecka, 

czeska m' - od 2,70

DOMEX
Komorniki Puszczykowo
ul. Poznańska 130 ul. Ogrodowa 4 
tel. 108-271

O g ł o s z e n i a  d r o b n e
2Poszukują pomieszczenia do 20 m w centrum Mosiny, tel. (0-667) 36-841. 

Przychodnia Zdrowia „Vis Medica” S.C. zatrudni pielęgniarki środowiskowe.
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HURTOWNIA
poleca

POTY UJIÓROUJE LAMINOWANE
cięcie na wymiar

BOAZERIĄ ŚWIERKOWI)
BOAZERIE SOSNOWI)

LISTWY WYKOŃCZENIOWE 

OSŁONY GRZEJNIKOWE 

PŁOTKI OGRODZENIOWE
Puszczykóuuko, S łowackiego 8

(boczna od ul. Fiedlera) 
te l. 0-602 286 328 

te l. grzeczn. 133-927

P r z y j m ie m y  u c z n i ó w

BEZPŁATNA WYMIANA OLEJU SHELL

TANIE OLEJE LUZEM!
LUX 10, SUPEROL, HYDROL, HIPOL

DO SAMOCHODÓW OSOBOWYCH 
EUROPEJSKICH I JAPOŃSKICH, 

SAMOCHODÓW CIĘŻAROWYCH, 
CIĄGNIKÓW ROLNICZYCH 

I KOMBAJNÓW
PRZY ZAKUPIE 

BEZPŁATNA KONTROLA UKŁADU ŁADOWANIA

Mosina, ul. Krasickiego 2, tel. 132-524

^ G A B IN E T  PRYWATNY 1  
lek. med. Alfred Hess

SPECJALISTA C H 0R 0B  SKÓRNYCH I WENERYCZNYCH
Przyjmuje w czwartki w godzinach od 16 do 17 

w budynku nowego Ośrodka Zdrowia 
w Mosinie, ul. Dworcowa 3, pokój 106 

8  132-411,132-427, (061) 23-01-63 (domowy)
LECZENIE: •  trądzika młodzieńczego i różowatego

•  owrzodzeń podudzi
•  łuszczycy i grzybicy skóry i paznokci
•  chorób włosów (łupież, wypadanie, przetłuszczanie,
•  rozdwajanie, łysienie plackowate)
•  chorób alergicznych skóry
•  uczuleń na detegenty itp.

oraz wypryski skóry rąk (egzemy) 
chorób reumatycznych, ropnych i innych

BEZBOLESNE USUWANIE:
•  brodawek zwykłych (kurzajek)

HURTOWNIA MATERIAŁÓW
INSTALACYJNO-WODOCIĄGOWYCH 

WOD-KAN., C.O., GAZ.
oferuje •  Złącza zaciskowe do rur P.E.

•  Rury polietylowe do wody
•  Zawory kulowe do wody i gazu
•  Pompy obiegowe „LFP" Leszno (w całej gamie)
•  Rury i kształtki PCV - kan. od 050 do 0315
•  Grzejniki aluminiowe (Pilzno)
•  Instalacje PVC i CPVC (GENORA) klejone
•  Instalacje P.P. zgrzewane
•  Zgrzewarki - sprzedaż i wypożyczanie
•  Rynny PCV i kompletne orynnowanie
•  Całą gamę instalacji

P rzeds ięb io rs tw o  H and low o-U s ługow e  
J R J A Z A "  lm p o rt-E xp o rt •  Irena Z aw adow ska  

D rużyna  40  •  62 -053  P ecna •  *  (0 -61) 132-613

CENTRA -18 mieś. gwarancji
HAG-EN - bezobsługowy -24 mieś. gwarancji

CENY:
samochodowe: rolnicze:

34 Ah- 85 zł z VAT 6V- 165Ah- 145złzVAT
45 Ah -105 zł z VAT 6V -190 Ah - 155zlzVAT

M O S I N A
U L. P O N IA T O W SK IE G O  4
pon.-pt. 9.00-15.00, sobota 9.00-13.00 

U L . P O ZN A Ń SK A  5 
pon.-pt. 15.30-18.00

Zakład Produkcyjno-Handlowy
M O S I N A , U L .  F A R B I A R S K A  3 0

(n a  t e r e n ie  s p ó łd z ie ln i „ B a r w a ” )  
t e l . f a x  1 3 6 - 3 7 0 ,  I 3 1 - 3 6 3

■ e h m
—► worki foliowe 

reklamówki
-► naczynia jednorazowe 

-► torebki papierowe
-► papier pakowy, toaletowy 

—► worki na śmieci 
—► ceny, cenniki itp.

Zapraszamy od poniedziałku do piątku 
od 8 do 16, w soboty od 8 do I I



Str. 18 Czerwiec 1997 Biuletyn Mosiński

Firma
WÓJCIK I WÓJCIK
zatrudni uczniów

w charakterze

STOLARZY
m eblowych i budowlanych

na terenia zakładu 
w Dymaczewie Starym 

oraz w Pecnej 
Nasz numer telefonu: 

(0-61) 132-109

BIURO , 
RACHUNKOWE

MOSINA, UL. PODGÓRNA 8
tel. 132-286

— ewidencja VAT
— ewidencja ryczałtu
— księgi przychodów i rozchodów
— rozliczenia podatkowe
— rozliczenia ZUS
— księgowość w zakładach pracy chro­

nionej
Czynne w godzinach 17.00 -19.00

Zakład
Dekarsko-Blacharski

zlecenia od 18.00 
MIROSŁAW RAMOTOWSKI 

UL. LESZCZYŃSKA 115 
62-050 MOSINA

poleca usługi w zakresie:
— pokrycia dachowe (dachówka, 

inne)
— obróbki blacharskie
— lepienie dachów

NAPRAWA
— chłodziarek
— lodówek
— zamrażarek

u Klienta w domu

M O SIN A
ul. P o n ia to w sk ie g o  8

(D 136-054

ZATRUDNIMY

KSIĘGOWĄ
D O  P R A C Y

W  SKLEPIE S P O Ż Y W C Z Y M  
" A S  -  P IE R W S Z A  K L A S A "  

W  MOSINIE 
N A  UL. TOPOLOWEJ 1 

TEL. 132-926, WEW. 7

G A B I N E T
LARYN GO LO GICZN Y
STANISŁAW TRĄPCZYŃSKI

specjalista laryngolog 
czwartki, 16— 17 

Mosina, ul. Śremska 14 
WIZYTY DOMOWE 

Tel. 138-346

PRZYJMĘ DO PRACY 
TECHNIKA 

BUDOWLANEGO
z um iejętnością kosztorysow ania 

i obsługi kom putera
Tel. (0-667) 26-708

BAR
“Pod Wierzbami”

w Mosinie 
ul. Dworcowa 2b 

z a p r a s z a  
codziennie od 9 do 18 

na tanie, smaczne
obiady

— również na wynos —

BIURO RACHUNKOWE
D a n u ta  H o ffa  

S A S IN O W O  
6 2 -0 2 2  Ś w ią tn ik i 
ul. P o z n a ń s k a  13 

te l. 1 3 8 -3 7 7
• e w id e n c ja  ryczałtu
• księgi przychodów  i rozchodów
• rozliczenia roczne PIT
• rozliczenia ZUS

C z y n n e
o d  p o n ie d z ia łk u  d o  p ią tk u  

w  g o d z . 1 7 -1 9

S K R  M O S IN A
ul. Poniatowskiego 4 

tel. 132-283
zatrudni:

1 T R A K T O R Z Y S T Ę
z uprawnieniami na kombajn,

2. T R A K T O R Z Y S T Ę
z doświadczeniem rolniczym
—  Baza Świątniki,

3 T R A K T O R Z Y S T Ę
z doświadczeniem rolniczym
—  Baza Pecna

V1DE0-FILM0WANIE
-  cyfrowa obróbka obrazu -  

-  efekty specjalne -  
-  możliwość nagrywania 

z dwóch kamer -  
Filmujemy uroczystości: 

okolicznościowe, 
rodzinne, 
szkolne 

Posiadamy 
wymagane zezwolenia

MOSINA
TEL. (0-61)132-890

KANCELARIA RADCOWSKA 
Maria Walczak

POMOC Z ZAKRESU:
• prawa pracy
• prawa lokalowego
• prawa cywilnego (majątkowe, 

zobowiązania spadkowe)
• prawa rodzinnego
• /.aktadanie, obsługa podmiotów 

gospodarczych, doradztwo prawne, 
opinie, dochodzenie należności.

środa godz.lT”' - ^ 00 
sobota godz. 16°°—20°°

MOSINA, UL REYMONTA 5 
tel. 132-387, tcl./fax 52-11-88

AGENCJA

Mosina, ul. Poznańska 11 
Zapraszamy od 16 do 19 

Tel. 0-602 325-884
Proponujemy m.in. ubezpieczenia:
1. Komunikacyjne
2. Domy, mieszkania, mienia od ognia
3. Inne

UBEZPIECZENIA NA ZYCIE
Zadzwoń, my przyjedziemy do Ciebie!
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Sklep z  artykułami instalacji 
sanitarnej i wodnej
Mosina, ul. Krokowskiego 16 
« 132-680
oferuje
za gotówkę i na raty bez żyrantów:

• wanny, zlewozmywaki, umywalki, kabiny natryskowe,,
" kompakty w.c., miski ustępowe, brodziki, baterie,
• dolnoptukl, sedesy, wlewki, komplety łazienkowe,
• syfony, zawory kulowe, głowiczki, perlatory. uszczelki
• filtry do wody, rury I kształtki PVC,
■ rury I kształtki z tworzywa do wody ciepłej i zimnej,
■ rury I kształtki miedziane angielskie i włoskie,
• przepływowe ogrzewacze wody,
■ płytki ceramiczne
oraz wiele Innych artykułów Instalacji sanitarnej I wodnej

POLECAMY:
grzejniki płytowo-konwektorowe 

firm FERROU, PURMO, KOSMO-KOMPAKT, STRAMEX 
oraz grzejniki aluminiowe

Prowadzimy
naprawy gwarancyjne i pogwarancyjne 

ogrzewaczy wody DAFI

WYSTAWIAMY FAKTURY VAT 
Na terenie Mosiny

zakupiony towar dowozimy nieodpłatnie 
do domu klienta

Sklep czynny od pon. do pt. 9 -18, sob. 9-15

Życzymy udanych zakupów

Autoryzowany Serwis Ogumienia
S T O M I L -O L S Z T Y N

O
62-050 Mosina 

ul. Szosa Poznańska 21 
tel. (0-61)132-189

OPONY
CENY FABRYCZNE

Zakład świadczy usługi w zakresie:
□  sprzedaży opon nowych
□  montażu i demontażu opon
□  komputerowego wyważania kół
□  wulkanizacji w pełnym zakresie
□  naprawy ogumienia

ZAPRASZAMY
od poniedziałku do piątku 9 - 1 7  

_________w soboty 9 - 1 3 ___________
Zakupione u nas opony montujemy bezpłatnie 

Wystawiamy faktury VAT y

PRZEDSIĘBIORSTWO
HANDLOWO-USŁUGOWE

Kompleksowe w ykonanie:
•  wewnętrznych instalacji gazowych
•  przyłączy gazowych
•  doradztwo
•  uzgadnianie dokumentacji technicznej
•  projektowanie
•  wykonawstwo
•  uruchamianie urządzeń i instalacji
•  odbiory
•  instalacje co i wod. kan.

ZAPEWNIAMY SERWIS 
GWARANCYJNY I POGWARANCYJNY

WODMER s.(.
A rtyku ły instalacyjne:

•  wodomierze, ciepłomierze
•  urządzenia przeciwwybuchowe do gazu
•  instalacje miedziane
•  zawory: kulowe, termostatyczne
•  wyposażenie łazienek i kuchni: umywalki, 

kabiny, muszle, zlewozmywaki
•  podgrzewacze ciepłej wody: przepływowe, 

pojemnościowe
•  kotły gazowe, olejowe, węglowe
•  armatura instalacyjna

62-050 MOSINA Tel. 132 732 ZAPRASZAMY od poniedziałku do piqtku 8-18
ul. Dworcowa 2e Tel./fax 132-472 SPRZEDAŻ RATALNA w soboty 8-14 O



STUDIO I FOTO LABORATORIUM 50 LAT TRADYCJI

FofO Pldslyka
M o sina , ul. Szosa Poznańska 2 

te l. (0 -6 1) 13 2 -8 3 4
ZDJĘCIA W STUDIO • '9 7
*  NOWA OFERTA ZDJĘĆ ŚLUBNYCH - KOLOR I CZ. BIAŁE (SEPIA)
*  PLENER, FOTOREPORTAŻ, ZDJĘCIA PRASOWE, PORTRETY
*  REPRODUKCJE - RETUSZ TRADYCYJNY I KOMPUTEROWY
*  POW IĘKSZENIA - DUŻE FORMATY (w terminie 24 h) 
v  ZDJĘCIA Z  TWOICH FILMÓW - 1 h. ALBUMY GRATIS
*  PRACUJEMY NA MATERIAŁACH KODAKA (mat i połysk)

CZYNNE W GODZ. 9-18 
W SOBOTY 9-14

OFERUJEMY FOLDERY

OD A DO Z
ZDJĘCIA, SKANOWANIE 

MONTAŻ ELEKTRONICZNY 
PRÓBNY WYDRUK 

ARCHIWIZACJA PLIKU 
DRUKOWANIE

N A S Z E  P U N K T Y  P R ZY JĘ Ć :

MOSINA
R y n e k

sklep A.W. z arl. malarskimi
P U S Z C Z Y K Ó W K O

d w o rz e c
vis a vis lodów

ZAPRASZAMY
M.M. Rybayńscy

" A R T  NIMI
Zdzisław Stelmaszyk

MOSINA, UL. FARBIARSKA 4 
teł. 136-121, 136-416

poleca za gotówkę i na raty

SPRZĘT 
RTV i AGD
.......... .

TELEWIZORY, MAGNETOWIDY, 
WIEŻE, RADIOMAGNETOFONY, 

RADIA SAMOCHODOWE

jD  j ł

PRALKI, ZMYWARKI, LODÓWKI, 
ZAMRAŻARKI, PIECE 

ELEKTRYCZNE I GAZOWE

DOWÓZ DO DOMU Z WNIESIENIEM - BEZPŁATNY! 
ZAPRASZAMY W GODZ. 9-18, SOBOTY 9-13

M O S IM S K I
i i i iS A L O N IK  M(

' '  j

Mosina, ul. bemboWskiego 
oferuje

SPRZEDAŻ GOTÓWKOWĄ 
I NA RATy

kompletu uiupoczunkoute
zestawu kuchenne

amerykanki 1-2 osohou/e

narożniki
minie

GODZINY OTWARCIA: od 10 do 18, soboty od 9 do 13
Telefon: 136-376

SPECJALISTYCZNY 
GABINET LEKARSKI

Mosina, ul. Leszczyńska 6 4

x LARYNGOLOG
lek. med. Jacek Gracz, specjalista laryngolog

wtorki 17.30-18.30, piątki 17.30-18.30

INTERNISTAI REUMATOLOG EKG
lek. med. Zbigniew Nelke 

specjalista chorób wewnętrznych i reumatologii
poniedziałki 16.00-17.00 

czwartki 16.00-17.00

CHIRURG
lek. med. Krzysztof Smuszkiewicz 

specjalista chirurgii ogólnej 
wtorki 16.00-17.00, piątki -16.0017.00

Porady i leczenie chorób:
piersi, tarczycy, przełyku, żołądka, dwunastnicy, wątroby, pęcherzyka 
żółciowego, trzustki, odbytu, tętnic i żyt, ran, oparzeń, zakażeń ropnych, 
owrzodzeń żylakowych, urazów kończyn

Zabiegi:
usuwanie guzków skórnych, kaszaków, tłuszczaków, znamion barwnikowych, 
ciał obcych, wrastających paznokci


